
POGODA
Dziś czwartek, pochmurnie, 

możliwe burze, temp, okoto 75 
stopni F (24 C), wiatry południo­
wo-wschodnie o sile od 10 do 15 
mil na godzinę (16 do 24 km).

Jutro, chłodniej i deszczowo, 
temp, około 68 stopni F (20 C).

Wschód słońca o godzinie 5:19 
rano, zachód o 8:18 wieczorem.
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Anieli.
Jutro piątek, 1 czerwiec 

— Jakuba, Konrada.
Pojutrze sobota, 2 czer­

wiec — Erazma, Marceliny.

No. 106 Rok (Vol.) LXXI CHICAGO, ILL., Czwartek, 31 Maja (May 31), 1979 Telefon Wszystkich Biur 286-0141. 2>5c

DWIE ZNAMIENNE WYPOWIEDZI
Kto Ponosi Odpowiedzialność

Odpoczynek 
Papieża

Castel Gandolfo (UPI). — Jan Pa­
weł II odleciał wczoraj rano do let­
niej rezydencji papieskiej w Castel 
Gandolfo, gdzie na Jego życzenie wy­
budowany został basen pływacki, na 
dziewięciogodzinny wypoczynek i od­
prężenie.

Papież wrócił do Watykanu, aby 
przyjąć pielgrzymów na regularnej, 
środowej audiencji generalnej na pla­
cu św. Piotra. Audiencje te odby­
wają się teraz we wczesnych godzi­
nach wieczornych, aby uniknąć po­
łudniowego upału i nie powodować 
zatorów w godzinie szczytowego na­
silenia ruchu setkami samochodów 
i autobusów, które dowożą pielgrzy­
mów.

W kołach watykańskich mówi się, 
że Jan Paweł II także i jutro odle­
ci na kilka godzin do Castel Gan­
dolfo, aby odpocząć przed sobotnią 
pielgrzymką do Polski.

Katastrofa Lotnicza 
w Maine

Owls Head, Maine. (UPI) — Wczo­
raj wieczorem dwusilnikowy samolot 
pasażerski uległ wypadkowi, w któ­
rym zginęło 17 osób.

Jedynie 16-letni chłopiec, wyrzuco­
ny z samolotu, przeżył katastrofę.

Przypuszcza się, że przyczyną była 
niezwykle gęsta mgła.

Pilot samolotu, tuż przed wypad­
kiem, porozumiewał się z portem lot­
niczym, prosząc o pozwolenie na lą­
dowanie w Augusta, oddalonym o 30 
mil od portu przeznaczenia w Knox 
County, pokrytym mgłą uniemożli­
wiającą widoczność.

Chwilę po otrzymaniu pozwolenia, 
samolot uderzył w olbrzymią jodłę, 
przewracając się na grzbiet.

Wszyscy pasażerowie i załoga stra­
cili życie.

Początkowe poszukiwania ciał zabi­
tych nie przyniosły rezultatów ze wzglę­
du na słabą widoczność i setki ludzi, 
którzy ściągnęli na miejsce wypadku, 
z tego popularnego Okręgu turystycz-

, nego. i
Uratowany chłopiec, John McCaf­

frey został przewieziony do szpitala, 
gdzie po przejściu operacji czuje się 
dobrze.

Życiu jego nie zagraża niebezpie­
czeństwo. Samolot odbywał lot z Bo­
stonu do Konx County.

Zdrowy Breżniew 
w Budapeszcie 
Budapeszt (UPI) — Zdrowo wy­

glądający Leonid Breżniew przybył 
do stolicy Węgier na czele licznej 
delegacji, w skład której wchodzi 
m.in. minister spraw zagranicznych 
Andrei Gromyko i Konstantyn Cze- 
renko, uważany za dziedzica włady 
po Breżniewie.

Breżniew przyleciał samolotem, 
mimo że podróże powietrzne wywo­
łują dolegliwości uszne. Zauważono, 
że miał aparat do wzmacniania 
słuchu.

Na lotnisku budapesztańskim Feri- 
hegyi gości sowieckich powitał Janos 
Kadar w otoczeniu najwyższych do­
stojników partyjnych i rządowych.

Oddano 21-strzalowy salut armatni 
na powitanie, orkiestra odegrała hym­
ny narodowe, a Breżniew — uśmiech­
nięty i wyprostowany — powolnym 
krokiem przeszedł przed frontem 
kompanii honorowej.

Breżniew i towarzysze pozostaną^ 
w Budapeszcie do jutra. W rozmowach 
politycznych poruszona będzie sprawa 
traktatu SALT II i pożyczki, o którą 
Węgry zabiegają w Sowietach od 
dłuższego czasu.

Rekordowa Cena Złota
Londyn (UPI). — Na walutowych 

giełdach europejskich cena złota do­
szła do rekordowej, nienotowanej ni­
gdy wysokości—$277.625 za uncję.

Za Wysokie 
Ceny 
Na Paliwo
McNeff Żąda 
Rozpoczęcia Śledztwa 
Przeciwko Kompaniom
Washington (UPI-CT) — Adwokat 

Departamentu Energii, Joseph D. 
McNeff powiedział, że odpowiedzial­
nością za wysokie ceny na paliwo 
należy obciążyć przede wszystkim 
kompanie naftowe, które prowadziły 
nielegalne transakcje aby wyciągnąć 
jak największy zysk.

Wczoraj, na posiedzeniu podkomi­
tetu obu Izb zebranych dla zbadania 
oskarżeń wysuwanych pod adresem 
kompani, Joseph D. McNeff zeznał: 
“Wydaje mi się, że mógłbym w tej 
chwili znaleźć sąd, który skazałby 
te kompanie naftowe i kilka osób z 
rządu za konspirację”.

McNeff dodał jednak, że nie po­
siada wystarczających dowodów na 
stawiane zarzuty, nie mniej pewne 
niezbite fakty i okoliczności, według 
niego, niezbicie świadczą o winie 
i mogłyby pozwolić na rozpoczęcie 
rozprawy sądowej.

McNeff uważa także, że jego za­
interesowanie sprawą stałego wzrostu 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Walki 
w Nikaragui 
Nie Ustają

Managua, Nikaragua. (UPI) — 
Rząd Nikaragui wydał zarządzenie 
nie pdawania wiadomości na temat 
ostrych walk, które ponownie wybu­
chły między rebeliantami Sandanista 
a Gwardią Narodową.

Aż do odwołania, wszystkie stacje 
radiowe i telewizyjne mogą nadawać 
wyłącznie programy muzyczno-kultu- 
ralne.

W Leon dokonano zamachu na sio­
strzeńca ministra spraw zagranicz­
nych.

J. L. Mora Barbererena w stanie 
krytycznym został przewieziony do 
szpitala.

Wzmogły się walki wzdłuż granicy 
z Kostaryką.

Gwardia Narodowa używała czoł­
gów i samolotów wojennych do od­
parcia ataków oddziałów Sandanista 
na 30-milowym odcinku w pobliżu 
Kostaryki.

Brat prez. Somozy, gen. Jose So- 
moza, tymczasowo dowodzący Gwar­
dią Narodową, osobiście dopilnował 
konwoju zbrojnych czołgów i samolo­
tów, skierowanych do Rivas, gdzie 
rebelianci zestrzelili samolot bojowy, 
zabili trzech żołnierzy a kilku innych 
ranili.

Minister spraw zagranicznych Ni­
karagui, Julio Quintana powiedział, 
że zamierza zwrócić się do Organiza­
cji Państw Ameryki (OAS), o oży­
wienie układu o wzajemnym popar­
ciu, aby uzyskać pomoc w “zwal­
czaniu inwazji wzdłuż granicy z Ko­
staryką” — jak nazwał stan zaist­
niały w kraju.

Do sporadycznej wymiany ognia 
dochodzi w pobliżu punktu graniczne­
go z Kostaryką w Penas Blaces.

Rządowe samoloty bojowe zbom­
bardowały południowe dzielnice mia­
sta Rivas, gdzie oddziały Sandanista 
otworzyły ogień do żołnierzy Gwar­
dii Narodowej.

Gest Dobrej Woli
Jerozolima (UPI) - Jako gest 

dobrej woli, władze izraelskie za­
stosowały się do prośby rządu izrael­
skiego i zmniejszyły o połowę 5-letni 
wyrok więzienia wydany na Terri 
Fleener z Texasu, która szpiegowała 
na rzecz PLO.

Lance Na Ustach Całego Świata

Gdy Pióra Są 
“Wycelowane” 

w Islam
Teheran. (UPI) - Mułła Kho­

meini zaatakował tych intelektuali­
stów irańskich, którzy sprzeciwiają 
się jego koncepcji ograniczenia spraw 
konstytucyjnych do odpowiedzi wy­
borców “tak” lub “nie” w głosowa­
niu nad nową konstytucją islamską, 
zamiast dokonania wyboru Zgroma­
dzenia Konstytucyjnego.

Khomeini z akcentem wyraźnej po­
gróżki powiedział, że rewolucja pora­
dziła sobie z przeciwnikami uzbrojo­
nymi w karabiny, wobec czego po­
radzi sobie z przeciwnikami uzbrojo­
nymi w pióra.

“Pióra zastąpiły karabiny . . . Pió­
ra, a nie karabiny maszynowe, są 
teraz wycelowane w islam” — powie­
dział mułła.

Tymczasem “gwardia rewolucyj­
na” i oddziały wojskowe, uzbrojone 
nie w pióra, ale w karabiny, patro­
lują dwa miasta w południowym i 
naftowym rejonie kraju, a mianowi­
cie Khorramshahr i Abadan, gdzie 
w wyniku starć Arabów, domagają­
cych się autonomii, z oddziałami rzą­
dowymi conajmniej 24 osoby straciły 
życie, a 80 zostało rannych.

Na drogach wjazdowych do tych 
miast ustanowiono punkty kontrolne, 
na ulice wyszły zbrojne patrole, ale 
nieoficjalnych organizacji arabskich 
nie udało się rozbroić ani zlikwido­
wać.

Arabowie zapowiedzieli, że nie zło­
żą broni, dopóki ich żądania nie zo­
staną przyjęte.

Umiarkowany ayatollah Syed Ka- 
zem JShariamtmadari ostrzegł, że po 
doświadczeniach w Kurdystanie spra­
wa autonomii, do której obecny rząd 
irański nie jest przygotowany, roz­
szerzy się na inne prowincje irań­
skie.

Natomiast admirał Ahmad Madani, 
gubernator prowincji Khuzestan, w 
której granicach leży Abadan i Khor­
ramshahr, orzekł, że bunt Arabów 
jest sprawą “Kontrrewolucjonistów 
i agentów imperializmu”.

Zginął Szwajcarski 
Dyplomata

San Salvador, El Salvador. (UPI) 
— Niezidentyfikowany terrorysta za­
strzelił wczoraj szwajcarskiego dy­
plomatę w San Salvador.

Świadkowie zajścia twierdzą, że ja- 
dącego do pracy Hugo Way zatrzymał 
samochód nieznanego osobnika.

W tym samym czasie dwóch pod­
biegło do pojazdu dyplomaty i odda­
ło kilka strzałów.

49-letni Hugo Way był jedynym 
dyplomatą szwajcarskim, przebywa­
jącym na terenie Salvadoru.

Ambasada szwajcarska na central­
ną Amerykę znajduje się w Gwate­
mali.

25 Bomb 
Wybuchło 
w Paryżu

Paryż. (UPI) — Dziś nad ranem 
(o godz. 3:25 czasu miejscowego) ró­
wnocześnie wybuchło w Paryżu 25 
bomb zegarowych.

W dwadzieścia minut później ano­
nimowy rozmówca poinformował 
przez telefon agencje prasowe, że za­
machów tych dokonała organizacja, 
ukrywająca się pod szyldem Korsy­
kańskiego Narodowego Frontu Wy­
zwoleńczego.

“Gwałt, do którego się uciekamy, 
jest koniecznością i prawnym środ­
kiem działania, aby położyć kres ko­
lonialnej agresji na Korsyce. Jest 
to nasza odpowiedź kolonizatorom — 
powszechny i rewolucyjny gwałt” — 
powiedział anonim.

Większość bomb eksplodowała przed 
frontem wybranych obiektów, a mia­
nowicie banków, biur podróży, biur 
ministerstwa transportu, minister­
stwa cywilnego lotnictwa, elektrowni
1 gazowni.

W wybuchach tych — na szczęście 
— nikt nie zginął i tylko kilka osób 
doznało lekkich obrażeń.

Dzisiejsze zamachy podniosły do 
liczby 104 dokonane w tym roku ata­
ki terrorystyczne Korsykańskiego Na­
rodowego Frontu Wyzwolenia zarów­
no na Korsyce, jak i we Francji 
kontynentalnej.

Bojówkarze Frontu grożą dalszymi 
zamachami, przypominając, że zbliża 
się proces 30 Korsykańczyków, oskar­
żonych o dokonanie w przeszłości ta­
kich samych ataków.

Pierwsze Protesty 
Kierowców

Columbus, Ohio. (UPI) — Trzech 
kierowców ciężarówek aresztowano 
za wstrzymywanie ruchu na między- 
stanowej autostradzie nr 70.

Linie wstrzymanych przez cięża­
rówki samochodów rozciągały się na
2 do 3 mil po obu stronach drogi.

Trzej kierowcy protestowali w ten 
sposób przeciwko wysokim cenom na 
paliwo.

Bill Hill, prezes związku przewo­
źników metalu przypomniał, że po­
dobne indywidualne akcje kierowcy po­
dejmowali w 1973 roku od momentu 
nałożenia embargo na arabską ro­
pę naftową.

Pojedyncze wystąpienia przemieni­
ły się wówczas w krajowy strajk 
niezależnych kierowców ciężarówek 
w 1974 roku.

Niezależni kierowcy domagają się 
zwrotu 15% pieniędzy, które płacą 
za paliwo, ujednocenia wagi ładunku 
wszystkich pojazdów ciężarowych do 
80 ton, 65 stóp długości pojazdu oraz 
zwiększenia maksymalnej szybkości 
na drogach z 55 do 65 mil na go­
dzinę.

Naruszenie 
Granicy

Hamburg. (UPI) — Byk przy­
wieziony z Niemiec Zachodnich 
do francuskiej rzeźni w okręgu 
Lorraine wyrwał się swoim 
oprawcom, przełamał bariery, 
przepłynął graniczną rzekę 
Saarę i “przepadł” na teryto­
rium NRF.

Policja francuska orzekła, że 
byk dopuści) się bezprawnego 
naruszenia granicy.

Polska Czeka 
Na Dostojnego 

Gościa
Warszawa (UPI). — Podczas gdy 

cała Polska czeka w podnieceniu i 
radości na przyjazd Dostojnego Go­
ścia — Jana Pawła II, władze czynią 
ostatnie przygotowania, aby zapewnić 
Mu bezpieczeństwo i triumfalny prze­
jazd ulicami Warszawy.

Wydano zakaz parkowania samo­
chodów na całej trasie przejazdu 
papieża, już w tej chwili policja nie 
wpuszcza do Warszawy samochodów 
z tablicami rejestracyjnymi z pro­
wincji. Przybysze z prowincji muszą 
pozostawić swoje samochody na przed­
mieściach i kończyć pielgrzymkę do 
Warszawy albo per pedes albo auto­
busami. Specjalnymi pociągami, któ­
re co kilka minut wjeżdżać będą na 
dworce warszawskie, przybędą dzie­
siątki tysięcy ludzi z okręgów pod- 
stołecznych. Przypuszcza się, że do 
Warszawy przybędzie 3 miliony piel­
grzymów, to jest dwukrotnie więcej 
niż wynosi cała ludność miasta.

Miejsce w oknach domów na trasie 
przejazdu papieża można wynająć za... 
65 dolarów.

Władze, obawiając się przeciążenia 
budowli, wydały ostrzeżenie przed 
gromadzeniem się zbyt wielkiej jlości 
ludzi na balkonach i dachach. Zabro­
niono wdrapywania się na drzewa, 
płoty i pomniki.

Organy bezpieczeństwa pracują spo­
kojnie, nie wykazując nerwowości. 
Około 10,000 “marszałków parady”, 
zmobilizowanych przez duchowień­
stwo, współpracować będzie z tysią­
cami policjantów i agentów bezpie­
czeństwa.

72-godzinny zakaz sprzedawania na­
pojów alkoholowych uważane jest za 
jedno z najmądrzejszych pociągnięć.

“Byłoby prawdziwą katastrofą, 
gdyby gromada pijanych młokosów 
rozpoczęła bójkę w tłumie” — po­
wiedział jeden z dyplomatów zachod­
nich.

Niemniej jednak sytuacja w tym 
względzie nie wygląda różowo, skoro 
sklepy z napojami alkoholowymi są 
opróżniane już teraz, na długo przed 
wejściem w życie zakazu.

Przedstawiciele duchowieństwa w 
Warszawie są zadowoleni z przygo­
towań poczynionych przez władze 
do powitania papieża w Stolicy. Go­
rzej sytuacja przedstawia się na pro­
wincji.

“Na szczycie wydaje się, że współ­
działanie jest znakomite ... Ale na 
prowincji ta współpraca nie jest ideal­
na .. . Najgorszą sprawą jest to, 
że władze nie zgodziły się na zam­
knięcie, na czas wizyty papieskiej, 
szkół i kin” — powiedział zakonnik 
z Jasnej Góry.

Ustalono, że z lotniska, na siedmio­
milowej trasie do śródmieścia War­
szawy, Jan Paweł II przejedz!^ sie­
dząc na tronie, ustawionym na spe­
cjalnej platformie na samochodzie.

Najdłuższy Tunel
Londyn (DP) — Premierzy Francji 

Barre i Włoch Andreotti spotkali się 
na uroczystościach otwarcia najdłuż­
szego w Europie tunelu francusko- 
włoskiego. Budowa trwała 4 i pół 
roku, kosztowała 175 min. funtów szt.

Tunel Frejus biegnie pod Alpami, 
ma długość 12,878 m, skróci przejazd 
między Turynem i Chambery. Zosta­
nie przekazany do eksploatacji w 
przyszłym roku.

Jana Pawła II 
i Kardynała 
Wyszyńskiego 
Papież przybywa
Do Umiłowanej Polski 
Jako Pielgrzym
Warszawa, 30 maja (teleksem od 

specjalnego wysłannika Dziennika 
Związkowego) — Z Watykanu nadesz­
ły tu informacje, że Papież znowu 
wypowiedział się o podróży do Polski, 
gdy przemawiał do wiernych na placu 
św. Piotra 27 maja.

“Chciałbym przypomnieć o mojej 
podróży do Polski, do mojej ziemi 
ojczystej, z okazji 900 rocznicy mę­
czeństwa św. Stanisława. Zatrzy­
mam się w umiłowanej Ojczyźnie 
od 2 do 10 czerwca.”

Papież prosił wiernych o modlit­
wy, “aby ta apostolska pielgrzymka 
naznaczona była światłem i mocą 
Ducha Świętego i przyniosła owoce 
dla dobra Kościoła, zwłaszcza dla 
dobra moich rodaków, a również dla 
wszystkich chrześcijan i dla wszyst­
kich ludzi dobrej woli.”

Ten fragment przemówienia Ojca 
św. opublikowało tylko warszawskie 
“Słowo Powszechne.”
Słowo Prymasa Polski

Powróciwszy z Rzymu, Prymas 
Polski Stefan kardynał Wyszyński 
wydał 23 maja Słowo do Narodu, 

(Dokończenie na str. 5)

Terroryści 
Włoscy 
Atakują

Rzym. (UPI) — W ostatniej fa­
zie kampanii przedwyborczej zazna­
cza się ożywienie zbrodniczej dzia­
łalności bojówek terrorystycznych.

W Genui bojówkarze “Czerwonych 
Brygad” wpadli do sali wykładowej 
miejscowego uniwersytetu i postrze­
lili w nogi 50-letniego profesora nauk 
politycznych Fausto Cuocolo, który 
jest zarazem działaczem partii chrze- 
ścijańsko-demokratycznej. Napadu 
dokonali zamaskowani bandyci na 
oczach 20 słuchaczy.

Dwa dni temu w podobny sposób 
został postrzelony 55-letni Enrico 
Ghio, kandydat chrześcijańskiej de­
mokracji do Parlamentu Europej­
skiego.

W Brescii terroryści podłożyli bom­
bę przed biurem chrześcijańskiej de­
mokracji. W ataku tym jeden poli­
cjant i jeden strażak zostali zranie­
ni. Była to bomba zegarowa i o pla­
nowanym wybuchu terroryści powia­
domili policję na pięć minut przed 
eksplozją, stąd na miejscu znalazła 
się policja i straż pożarna.

Mniej więcej w tym samym cza­
sie eksplodowała w Rzymie bomba 
podłożona przed kwaterą włoskiej 
partii komunistycznej, a jeszcze inna 
na futrynie okna w mieszkaniu po­
lityka Giulio Caradonna, kandydata 
na posła do Parlamentu z ramienia 
ultra-prawicowej partii Włoskiego 
Ruchu Społecznego.

Nasilenie ataków terrorystycznych 
nastąpiło na trzy dni przed wybora­
mi powszechnymi we Włoszech i w 
dzień po aresztowaniu pary terrory­
stów, w mieszkaniu których policja 
znalazła zapasy broni i amunicji, z 
pistoletem maszynowym czeskiej pro­
dukcji Skorpion włącznie. Tego typu 
pistolet użyty był przez terrorystów 
w ataku na byłego premiera Aldo 
Moro.

Formalności Trwają
Moskwa (UPI). — Rzecznik am­

basady USA w Moskwie powiedział, 
że rodziny pięciu wolnościowców ro­
syjskich, których wymieniono za szpie­
gów sowieckich ujętych w USA, nie 
mają jeszcze załatwionych formal­
ności wyjazdowych. Wszyscy zainte­
resowani złożyli podania o wizy ame­
rykańskie.
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Co Słychać 
Wśród Podhalan

2 czerwca o godz. 8 wieczorem 
odbędą się “Posiady” góralskie, gdzie 
będą przedstawione tańce góralskie 
przy dźwiękach prawdziwej kapeli 
góralskiej.

Komunikat — Do Wszystkich 
Dyrektorów i Prezesów

Zebranie Zarządu Głównego odbę­
dzie się w pierwszy piątek miesiąca, 
1 czerwca, o godz. 7:30 w Domu Pod­
halan, 3035 W. 51 St.

Ze względu na ważność spraw do­
tyczących wszystkich członków Zw. 
Podhalan, prezes J. Gil z zarządem 
prosi o obowiązkowe przybycie.

Związek Podhalan w P. Ameryce 
i Członkowie Tej Organizacji

W latach 1928-1929 w okresie naj­
większego kryzysu gospodarczego St. 
Zjednoczonych, ludzie z Podhala za­
łożyli swoją regionalną organizację. 
Pierwsze Koła, które się zorganizo­
wały — to Stowarzyszenie Podhalan 
Nr I Brighton Park, Koła Sabały, 
Orkana, Morskie Oko, Rodziny Ku­
rzejów, Janików, J. A. Panków, Wró­
bli, Dąbrowskich, Króżli, Kalembów, 
Kwaków i in.

Z tęsknowy za ukochanym Podha­
lem, dla pokrzepienia serc na tułaczce 
założyli organizację, która do dziś 
istnieje i nosi nazwę Zw. Podhalan w 
Północnej Ameryce. Pionierami tej 
organizacji byli ludzie prości, posia­
dający jednak inteligencję wrodzoną, 
która nasunęła in potrzebę zorgani­
zowania się i samostanowienia na 
innym kontynencie i innym środo-

Instalacja 
Nowego Zarządu

Nowy Zarząd Polskiego Klubu Ar­
tystycznego zostanie zatwierdzony w 
czasie uroczystego bankietu w Water 
Tower Hyatt House (800 N. Michigan 
Ave.), 3 czerwca (niedziela), począ­
tek o godz. 1 po południu.

Zgłoszenia przyjmuje Irene Po­
znański, 415 Otis Street, Downers 
Grove, II. 60515.

Zapisy Na Letnie Kursy 
Języka Angielskiego 

w Domu SPK
Dobre opanowanie języka angiel­

skiego jest pilną potrzebą każdego, 
kto chce polepszyć swój byt w tym 
kraju.

Dla zrealizowania tego celu, lekcje 
języka angielskiego, wyjaśniane po 
polsku, odbywać się będą w każdą 
sobotę w Domu SPK, jak następuje: 

klasa wyższa od 2—4 po południu; 
klasa średnia od 4—6 po południu; 
klasa podstawowa od 6—8 wieczo­

rem.
Zapisy przyjmowane będą w naj­

bliższą sobotę, 2 czerwca od 2—6 po 
południu w Domu SPK, 3242 N. Puła­
ski, blisko Milwaukee Ave.

Opłata szkolna wynosi $6 za seme­
ster letni (3 miesiące). Po bliższe 
informacje prosimy dzwonić do Wan­
dy Rozmarek, tel. 283-0779. 

wisku. Celem założycieli było pod­
trzymanie polskości i tradycji Pod­
hala. Wiele osób z tych założycieli 
nie żyje, pozostawili jednak swoje 
dzieci, które z szacunkiem przestrze­
gają testamentu ojców/

W miarę potrzeb przy wspólnym 
wysiłku zakupiono Dom Podhalan 
przy 3035 W. 51 St., w Chicago, na 
udoskonalenie którego w trudnych 
wtedy warunkach bezrobocia ludzie 
nie żałowali pomocy materialnej i 
bezinteresownej pracy. Mając już 
własny dom, Podhalanie włączyli 
się w nurt życia społecznego, przyj­
mowali różne delegacje, urządzali 
występy regionalne, posiady, przy­
jęcia i zabawy.

W dziedzinie rozpowszechnienia kul­
tury regionalnej dużą rolę odgry­
wało Koło Dramatyczne, przy któ­
rym między innymi istniała wzrorowa 
Szkółka Tańca dla młodzieży, gdzie 
pracowali wspaniali górale oddani du­
chem sprawom podhalańskim.

Zw. Podhalan wydawał7 własne 
czasopismo. W stosunkach między­
ludzkich utrzymano braterską przy­
jaźń z góralami z Podhala zamieszku­
jącymi inne stany n.p. Pennsylwania, 
Passaic, New Jersey, gdzie osiedliła 
się grupa światłych górali pod prze­
wodnictwem Jana Gromady, którzy 
byli założycielami Tkalni Karpackiej 
oraz w latach 30-tych poczytnej do dziś 
dnia gazety Tatrzański Orzeł, która 
pisze wyłącznie o sprawach Górali 
zamieszkałych w różnych krajach 
świata. — Przez swoją działalność 
Związek Podhalan stał się znaną 
organizacją i cenioną w środowisku 
polonijnym o cechach regionalno- 
patriotycznych. Świadczyły o tym 
zaproszenia delegatów na różne uro­
czystości i zjazdy wolnościowe. Obec­
ny honorowy prezes St. Janik uczest­
niczył między m.in. w pierwszym zjeź­
dzić Kongresu Polonii Amerykańskiej 
w Buffalo, gdzie był członkiem hono­
rowym Komitetu Rezolucyjnego.

St. Janik reprezentował Związek 
w regionalnym stroju przez co zado­
kumentował istnienie zorganizowanej 
grupy Górali Polskich w Ameryce, 
o czym z wielkim zainteresowaniem 
pisały też czasopisma.

Podhalanie na uroczystościach i 
w delegacjach nadal przestrzegają 
noszenia regionalnego stroju; zado­
kumentowane to jest nawet ich kon­
stytucją. Dlatego właśnie organizacja 
ta do dziś dnia cieszy się powodze­
niem i ma tak trwały charakter.

Jak dawniej, tak i dziś, w społeczeń­
stwie fabryk i biznesów Zw. Podhalan 
nie zatracił swych cech i nie ulega 
żadnym, nieraz wspaniałym obietni­
com handlowym. Bo w naturze górali 
głęboko tkwi instynkt samochoza- 
chowawczy rodzimych tradycji re­
gionu, którego z wielkim poszanowa­
niem strzegą sami Podhalanie — też 
i tu w Ameryce — w ramach orga­
nizacji założonej w latach pięć­
dziesiątych.

Opracowała Zofia Bukowska

)^/“Where Quality Makes a Difference,,v^i
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Rezolucja 20 Sejmu 
Zjedn. Polek w* Ameryce 

20 Sejm Zjednoczonych Polek w 
Ameryce wydał rezolucję, w której 
określono zadania organizacji — dal­
szy jej rozwój, pozyskanie nowych 
członków, polepszenie warunków fi­
nansowych. Podkreślono też donio­
słość wyboru kardynała Wojtyły pa­
pieżem. Rezolucję opracowały Apo­
lonia Gruchot i Kazimiera Wolańska. 
Wiceprez. A. Suder potwierdziła przy­
jęcie rezolucji przez Sejm.

Uroczystości w 900 rocznicę śmier­
ci św. Stanisława B. i M. rozpoczęły 
się w Rzymie uroczystą Mszą św. 
odprawioną przez Ojca Świętego Jana 
Pawła II w kościele św. Stanisława, 
w niedzielę 13 maja, a zakończyły 
się nabożeństwem w bazylice św. 
Piotra w niedzielę, 20 maja, odpra­
wionym również przez Ojca św.

W kazaniu po polsku, Ojciec św. 
Jan Paweł II powiedział:

Drodzy Rodacy!
Nie możemy inaczej odtworzyć po 

dziewięęiuset latach wielkiej tajemni­
cy świętego Stanisława, jak sięgając 
do samej Chrystusowej Tajemnicy 
paschalnej. Tak też uczynił Episkopat 
Polski w swoim liście pasterskim, 
który przygotowuje wszystkich Pola­
ków w Ojczyźnie i poza jej granicami 
do tegorocznej uroczystości.

Oto fragment listu:
“Rozważając modlitewnie jego 

męczeństwo, mamy poza sobą nie­
dawne jeszcze wielkopostne wspo­
mnienia Męki Zbawiciela naszego, 
Jezusa Chrystusa. On sam wezwał 
uczniów swoich do wspólnoty w tej 
męce: “Kto chce być uczniem, Moim, 
niech weźmie krzyż ... i idzie za 
Mną.” Jeśli — począwszy od Jego 
śmierci i Zmartwychwstania — 
uczniowie Pańscy będą dawać przez 
wieki swoją krew na świadectwo wia­
ry i miłości, dziać się to będzie 
zawsze z Nim i w Nim. Przygarnie 
On ich do swego przebitego Serca, 
tak iż będą jedno z Nim. Każde religij­
ne męczeństwo objawia swój sens i 
wartość, staje się w pełni zrozumiale 
i owocne tylko przez męczeńską 
śmierć Chrystusa.

Życiowy krzyż świętego Stanisława 
i jego męczeńska śmierć były w swo­
jej istocie bardzo bliskie krzyżowi 
i śmierci Jezusa Chrystusa na Kalwa­
rii. Miały podobną wymowę: Chry­
stus bronił prawdy o swym Ojcu, 
Bogu przedwiecznym; bronił prawdy 
o sobie, jako Synu Bożym; bronił 
również prawdy o człowieku, o jego 
wezwaniu i przeznaczeniu, o jego nie- 
pozbywalnej godności dziecka i do­
mownika Bożego. Bronił człowieka, 
który jest wprawdzie poddany władzy 
ziemskiej, ale w daleko wyższym 
stopniu jest poddany władzy Bo­
skiej. ...

I^iech owocem tego świętego Jubi­
leuszu będzie nasza wierność tej 
Krwi, którą przelał Chrystus na Kal­
warii za odkupienie człowieka, za 
zbawienie każdego z nas; wierność 
Cierpiącej Matce Chrystusowej; 
wierność męczęnskiej ofierze święte­
go Stanisława.”

Z radością odczytuję te słowa. One 
pozwalają nam najlepiej zrozumieć 
to, co głosi liturgia świętego Stani­
sława: vivit Victor sub gladio! Istot­
nie, na głowę biskupa krakowskiego 
Stanisława ze Szczepanowa spadł w 
1079 roku ciężki miecz i pozbawił 
go życia. I był pod tym mieczem 
biskup pokonany. Bolesław usunął z 
drogi swego przeciwnika. Wielki dra­
mat dziejowy zamknął się w krótkich 
granicach czasu. O ile jednak potęga 
miecza osiągnęła swój kres w chwili 
śmierci ofiary, potęga Ducha, który 
jest Życiem i Miłością, od tej samej 
chwili, zaczęła się objawiać i nara­
stać. Promieniowała ona od Jego 
relikwii, ogarniając ludy ziem pia­
stowskich i jednocząc je. Miecz bo­
wiem i potęga materialna mogą zabi­
jać i niszczyć, ożywiać i trwale jedno­
czyć może tylko miłość, potęga ducho-

Fresh Twosome
Printed Pattern

| Henryk Sienkiewicz

Bywało, zajedzie do jakiej karczmy, a tam ani już palca 
wścibić, to personat, który ją wraz z dworem zajmował, 
wyjdzie przez ciekawość zobaczyć, kto przyjechał, a widząc 
starca z białymi jak mleko wąsami i brodą, rzecze na widok 
takiej powagi:

— Proszę waszmości dobrodzieja ze mną do stancji na 
przygodną zakąskę.

Pan Zagłoba grubianinem nie był i nie odmawiał wiedząc, 
że znajomość z nim każdemu miłą będzie. Gdy więc gospodarz 
przez próg go przepuściwszy pytał następnie: “kogoż mam 
honor?” — on się tylko w boki brał i pewien efektu odpowiadał 
dwoma słowami:

— Zagłoba sum! »
Jakoż nie zdarzyło się nigdy, aby po owych dwóch słowach 

nie nastąpiło wielkie ramion otwieranie, okrzyki: “do najfor- 
tunniejszych dni ten zapiszę!”, i nawoływania towarzyszów 
albo dworzan: “patrzcie! ów jest wzór, gloria et decus 
wszystkiego Rzeczypospolitej kawalerstwa! ” Zbiegali się tedy 
podziwiać pana Zagłobę, a młodsi przychodzili całować poły 
jego podróżnego żupana. Za czym ściągano z wozów beczułki i 
ankary i następowało gaudium trwające czasem i kilka dni.

Powszechnie myślano, że jako poseł na konwokację jedzie, 
a gdy mówił, że nie; zdziwienie bywało powszechne. Ale on 
tłumaczył się, że panu Domaszewskiemu mandatu ustąpił, 
aby zasię i młodsi do spraw publicznych przykładać się mogli. 
Jednym też powiadał prawdziwą przyczynę, dla której w drogę 
wyruszył; innych zaś, gdy się dopytywali, zbywał słowami:

— Ot, z małegom do wojny przywykł, toć zachciało się 
jeszcze na stare lata z Doroszeńką pohałasować.

Po których słowach podziwiano go jeszcze więcej. A 
nikomu przez to nie był tańszym, że nie jako poseł jechał, 
wiedziano bowiem, że i między arbitrami znajdują się tacy, 
którzy więcej od samych posłów mogą. Zresztą baczył każden 
senator, choćby i najznamienitszy, na to, że po paru miesiącach 
nastąpi elekcja, a wówczas każde słowo męża tak między 
rycerstwem wsławionego nieoszacowaną wagę mieć będzie.

Brali też w ramiona pana Zagłobę i czapkowali mu by i 
najwięksi panowie. Pan podlaski trzy dni go poił; panowie 
Pacowie, których w Kałuszynie napotkał, na rękach go nosili.

Niejeden i dary znaczne kazał po cichu w wasąg mu 
wsuwać: od wódek, win do sepecików kosztownie oprawnych, 
szabel i pistoletów.

Miała się z tego dobrze i służba pana Zagłoby, ale on sam, 
wbrew postanowieniu i obietnicy, jechał tak wolno, że trzeciego 
tygodnia dopiero w Mińsku stanął.

Za to w Mińsku nie popasał. Wjechawszy na rynek ujrzał 
dwór tak znaczny i piękny, jakiego dotąd po drodze nie spotakł: 
dworzanie w szumnej barwie; pół regimentu jeno piechoty, bo na 
konwokację zbrojno nie jeżdżono, ale tak strojnej, że i król 
szwedzki strojniejszej gwardii nie miał; pełno karet pozłocistych, 
wozów z makatami i kobiercami dla obijania karczem po dro­
gach, wozów z kredensem i zapasami żywności; przy tym służba 
cała niemal cudzoziemska, tak że mało kto się zrozumiałym 
językiem W tej Ciżbie Odezwał. (Ciąg Dalszy Nastąpi)

6 (Ciąg Dalszy)
— Dałby Bóg! — powtórzył Skrzetuski.
— Poczekajcie, niech jeno owe rany duszne mu się zamkną 

i świeżą skórą pokryją, a obaczym, czy mu dawna ochota nie 
powróci. Periculum w tym tylko, by teraz sub onere desperacji 
czegoś nie uczynił albo nie postanowił, czego by potem sam 
żałował. Ale co się miało stać, to się już stało, bo w nieszczęściu 
prędka rezolucja. Mój wyrostek już szatki ze skrzyń wyjmuje i 
układa, więc nie mówię tego, żeby nie jechać, chciałem tylko 
waszmościów pocieszyć.

— Znowu plastrem ojciec Michałowi będziesz! — rzekł Jan 
Skrzetuski.

— Jako i tobie byłem. Pamiętasz? Byłem go tylko prędko 
znalazł, bo się boję, że się w jakowejś pustelni przytai albo 
gdzie w dalekich stepach zapadnie, do których od młodu 
nawykł. Waszmość, panie Kmicic, przymawiałeś mi do wieku, 
a ja ci powiem, że jeśli kiedy gończy bojar tak z listem sunął, 
jako ja będę sunął, to mi kaźcie za powrotem nitki ze starych 
bławatów wyciągać, groch łuszczyć albo mi kądziel dajcie. 
Ani mnie niewygody nie zatrzymają, ani cudza gościnność 
skusi, ani jadło lub też napitek w pędzie zahamuje. Jeszczeście 
takiego pochodu nie widzieli! Już teraz ledwie usiedzieć mogę, 
właśnie jakoby mnie kto szydłem spod ławy ekscytował: 
już i koszulę podróżną kazałem sobie łojem kozłowym dla 
wstrętu gadowi wysmarować. . .

Piknik Związku 
Klubów Polskich

Związek Klubów Polskich w Chcago 
urządza wielki piknik wiosenny w 
niedzielę, 3 czerwca, w ogrodzie 
Woźniaka, 2530 Blue Island Ave., 
Początek o godz. 12:00 w południe.

W programie m.in. występy Szkoły 
Pieśni i Tańca przy ZKP oraz tańce 
góralskie w wykonaniu Zespołu “Po- 
nez” przy akompaniamencie “Krycki 
Band” oraz inne niespodzianki.

Do tańca przygrywać będzie “Polka 
Band” Franka Berendta oraz druga 
doskonała orkiestra “Kujawiak”.

Kuchnia i bufet zaopatrzone po 
polsku.

Petal-pretty scallops frost the 
yoke and pockets of a zip-front 
tunic; pants have an easy elastic 
waist. Take off for sun places in 
this quick-sew outfit.

Printed Pattern 4738: Misses 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. Size 
12 (bust 34) top Itó yards 
45-inch: pants 2W yards.

$1.50 for each pattern. Add 40< 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. It), Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th st., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, 
SIZE and STYLE NUMBER.

CHANGE! The big fashion 
changes are in our NEW SPRING 
SUMMER PATIERN CATALOG. 
Dresses, tops, skirts, pants, vests, 
jackets plus $1 50 free pattern 
coupon Send 75C for Catalog. 
130-Sweaters Sizes 38 56 $1.50 
129-Quick/Easy Transfers $1.50 
128-Patchwork Quilts . $1.50
127-Afghans 'n' Doilies $1.50

Z Uroczystości Ku Czci 
Św. Stanisława w Rzymie Pan

Wołodyjowskiwa. Miłość zaś objawia się również 
w śmierci — wówczas, “gdy ktoś 
życie swoje odda je na przyjaciół” 
(J15,13).

Radujemy się, że w dniu dzisiej­
szym możemy uwielbić Boga za obja­
wienie się Jego miłości w śmierci 
sługi Eucharystii i sługi Ludu Bożego 
na krakowskiej stolicy świętego Sta­
nisława.

Wkrótce po nabożeństwie, jak każ­
dej niedzieli, o godz. 12 w południe, 
Ojciec św. z okna swego mieszkania 
błogosławi rzesze wiernych zebrane 
na Placu św. Piotra. Zwykle wygłasza 
krótkie przemówienia w kilku języ­
kach. W niedzielę, 20 maja mówił 
również po polsku. Poniżej tekst prze­
mówienia Ojca Świętego Jana Pawła 
II (za L’Osserwatore Romano”):

“A teraz pragnę raz jeszcze po­
zdrowić moich Rodaków, którzy tutaj 
przybyli przede wszystkim z różnych 
krajów i kontynentów, gdzie żyją na 
emigracji. Ponieważ odwiedziny 
Wasze, Drodzy Bracia i Siostry, wią- 
żą się z jubileuszem świętego Stani­
sława, pozwólcie, że odczytam krótki 
fragment z Listu Apostolskiego, jaki 
skierowałem na ten jubileusz do Ca­
łego Kościoła w Polsce.

Święty Stanisław zostawił nam 
szczególny zapis, “jest to zapis wiary, 
nadziei i miłości, które nadają wła­
ściwy i pełny wymiar życiu człowieka 
i społeczeństwa. Jest to zapis męstwa 
i odwagi wyznania prawdy, która sta­
nowi o szlachectwie ludzkiego ducha. 
Jest to zapis troski o zbawienie, o 
dobro duchowe i doczesne bliźnich, 
rodaków i wszystkich, któremu służyć 
należy z nieustającą wytrwałością. 
Jest to zarazem zapis wolności, która 
wyraża się w tej właśnie służbie i od­
daniu z miłości. Jest to owa prze­
dziwna tradycja zjednoczenia i jedno­
ści, do której — jak świadczy historia 
— przyczynił się w dziejach Narodu 
Polskiego święty Stanisław, Jego 
śmierć, Jego kult, w szczególności 
Jego kanonizacja.”

Kościół w Polsce pragnie ze Stani­
sławowej tradycji “wyciągnąć wnio­
ski na życie codzienne. Znaleźć opar­
cie w zmaganiu się ze słabościami, 
wadami, grzechami, które w sposób 
szczególny zagrażają dobru-Polaków 
i Polski. Pragnie znaleźć nowe opar-1'1 
cie dla nadziei i wiary w przyszłość 
swego posłannictwa i swej posługr na jego wiek, ale natomiast niezmierna jego sława nieraz 
dla zbawienia każdego i wszystkich.”

Jednakże nie jechał tak szybko pan Zagłoba, jak to sobie i 
towarzyszom obiecywał. Im zaś był bliżej Warszawy, tym 
jechał wolniej. Był to czas, w którym Jan Kazimierz, król, 
polityk i wódz wielki, pogasiwszy pożary postronne i wywiódłszy 
Rzeczpospolitą jakoby z toni potopu, zrzekł się panowania. 
Wszystko on przecierpiał, wszystko przetrwał, wszystkim tym 
ciosom piersi nadstawił, które szły od zewnętrznego nieprzyja­
ciela; ale gdy potem wewnętrzne reformy zamierzył i zamiast 
pomocy od narodu, oporu tylko i niewdzięczności doznał, 
wówczas dobrowolnie zdjął z poświęconych skroni tę koronę, 
która nieznośnym ciężarem mu się stała.

Sejmiki powiatowe i generały już się były poodprawiały, a 
ksiądz prymas Prażmowski konwokację na 5 listopada oznaczył.

Wielkie były wcześnie różnych kandydatów starania, wielkie 
partii rozmaitych współzawodnictwa, a choć to elekcja miała 
dopiero rozstrzygnąć, rozumiał wszakże każdy niezwykłą sejmu 
konwokacyjnego ważność. Jechali tedy posłowie do Warszawy 
koleśno i konno, z czeladzią i pachołkami, jechali senatorowie, 
a przy każdym dwór wspaniały,drogach było ciasno, 
gospody zajęte, a wynalezienie sobie noclegu z wielką połączone 
mitręgą. Wszakżfe ustępowano panu Zagłobie miejsca ze względu
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Sejmik 
Wydziału Kobiet 
Okręgu 12 ZNP

Sejmik Wydziału Kobiet i Okręgu 12 
ZNP odbędzie się w niedzielę, 10 
czerwca, o 1-ej po południu, w sali 
Rainbow Gardens, 1425 West 51st 
Street.

Komisarka G. Wesołowska apeluje 
do wszystkich Gmin i Grup Okr. 12 
ZNP o wybranie i przysłanie pełnej 
liczby delegatek na ten Sejmik. Gminy 
upoważnione są do trzech delegatek, 
a Grupy do 2 lub więcej delegatek.

Delegatki proszone są mieć gotowe 
sprawozdania z działalności i roz­
woju naszej organizacji ZNP.

Gminy i Grupy prosimy wysłać do 
komisarki przynajmniej na tydzień 
przed sejmikiem, mandaty wybra­
nych delegatek, celem naznaczenia 
przed czasem Komitetów Sejmiko­
wych.

Genowefa Wesołowska, komisarka

Zebranie
Tow. Gwiazda Wolności, 

Grupa 1820 ZNP
Zebranie Tow. Gwiazda Wolności, 

Grupa 1820 ZNP, odbędzie się w nie­
dzielę, 3 czerwca, o 2:30 po poł., w 
sali Bagatela, 1122 N. Milwaukee. 
Z uwagi na wiele ważnych spraw 
do załatwienia prosimy o liczne przy­
bycie. W lipcu i sierpniu nie będzie 
posiedzeń — zostaną odroczone do 
września. — E. Różański, prez.; J. 
M. Rutkowski, sekr. prot.

Zebranie
Tow. Białego Orła, 

Grupa 2727 ZNP
Zebranie Towarzystwa Białego Or­

ła, Grupa 2727 Związku Narodowego 
Polskiego odbędzie się w piątek, 1 
czerwca, w sali Weteranów, 48 ul. 
i Wood, o 7:30 wiecz. Ponieważ zbli­
żają się wybory delegatów na Zjazd 
Centralny, zatem wszyscy członkowie 
powinni przybyć na niniejsze posie­
dzenie, które będzie ostatnie przed 
wakacjami. Prosimy członków, któ­
rzy mają opłacić składki w tym mie­
siącu, aby przybyli przed posiedze­
nie. Sekr. fin. Józefa Maj będzie 
urzędować już od 7 wiecz. — W. To­
karz, koresp.

Tow. Koło Wolności, 
Gr. 1084 ZNP

Posiedzenie Tow. Koło Wolności 
odbędzie się w niedzielę, 3 czerwca, 
w sali Domu SWAP, 6005 W. Irving 
Park. Wobec nagromadzenia waż­
nych spraw, które powinne być zała­
twione na tym posiedzeniu, liczny 
udział członków jest pożądany. Po­
czątek posiedzenia o godz. 2 po połu­
dniu. — J. Brzezinski, prezes; 
J. Zukowski, sekr. prot.

Zebranie Tow. Kopiec 
Piłsudskiego, Gr. 1972 ZNP

Zebranie Tow. Kopiec Piłsudskiego, 
Gr. 1972 ZNP, odbędzie się w niedzielę, 
3 czerwca, o 2 po poł., 4512 S. Marsh­
field. Sekr. fin. będzie obecny od 
godz. 1 po poł. Ze względu na ważne 
sprawy do załatwienia, prosimy o 
liczne przybycie. — B. Bialic, prez.; 
A. Sławiński, serk. prot.

Zebranie
Grupy 1354 ZNP

Zebranie Tow. Jana Chrzciciela, Gr. 
1354 ZNP, odbędzie się 3 czerwca o 3 
po poł., w sali weteranów, 1239 N. 
Wood. Ze względu na wiele spraw do 
załatwienia, prosimy o liczne przy­
bycie. — A. Górecki, prez.; A. Skwirut, 
sekr. prot.

Zabawa Gminy 41 ZNP
Gmina 41 ZNP zaprasza na zabawę 

w niedzielę, 3 czerwca, o godzinie 
2 po południu, w sali A. Leszczyń­
skiej, 2532 W. Fullerton. Wstęp $2.00 
od osoby.

Komitet Zabaw, na czele z wice­
prezesem J. Szczyptą i wicepreze­
ską P. Dembicką, prosi wszystkich 
prezesów i prezeski Grup przy Gminie 
41 ZNP, aby postarali się o premie 
na losowanie oraz o sprzedaż biletów.

Posiedzenie Gminy 41 ZNP w środę, 
2 maja, przyjęcie z okazji “Dnia Ojców 
i Dnia Matek” punktualnie o godzi­
nie 8 wieczorem w sali A. Leszczyń­
skiej, 2532 W. Fullerton.

Gmina 41 ZNP bierze gremialny 
udział w obchodzie manifestacji ma­
jowej, w niedzielę 6 maja. Parada 
na ulicy Clark, program manifestacji 
narodowej na Richard J. Daley Plaza.

C. M. Kościelak, prezes 
H. M. Sterminska, sekr.

Otwarcie Obozu ZNP 
w Indiana

Oficjalne otwarcie obozu ZNP 
odbędzie się w niedzielę, 3 czerwca, 
(3 mile na południe od U.S. 30 i High­
way 51).

Program rozpocznie się o godz. 
1 po południu. Polska kuchnia — 
obiady, zakąski i napoje orzeźwiające. 
Dla dzieci pojazdy na gruntach obo­
zowych. Orkiestra będzie przygrywać 
od 6 do 10 wieczór.

Za Zarząd: T. Wachel, prezes; 
A. Drazbo, kasjer.

Za Komitet: B. Mazur, L. Tokarz.

Z Gminy 139 ZNP
Posiedzenie Gminy 139 ZNP odbę­

dzie się w czwartek, 31 maja, o 7:30 
wiecz., w sali św. Pankracego, 2940 W. 
40 Place i Richmond. Prosimy o liczne 
przybycie. Po posiedzeniu przyjęcie 
dla matek i ojców. — G. Wesołowska, 
prez.; O. Bożek, sekr.

KRONIKA TRÓJCOWA
W niedzielę, 3 czerwca przypada 

uroczystość Zesłania Ducha Świętego, 
zwana Zielonymi Świątkami.

Nowenna do św. Antoniego i Dzie­
ciątka Jezus z Pragi. Ósmy wtorek 
nabożeństwa, 5-go czerwca, o 7-ej wie­
czorem. Nowenna kończy się 12-go 
czerwca.

Zebrania: w niedzielę, 3-go czerw­
ca, o godzinie 1:30 Niewiasty Różań­
ca św.

W niedzielę, 10-go czerwca po sumie 
Zjednoczone Towarzystwa na Trójco- 
wie.

Posiedzenie Klubu 
Ziemi Rzeszowskiej

Ze względu na piknik, posiedzenie 
Klubu Ziemi Rzeszowskiej odbędzie 
się nie w niedzielę, lecz w sobotę, 
2 czerwca, o godz. 4:30 po południu 
w sali Nowa Polonia, 6103 W. Belmont.

Koresp.

Zebranie Stow. SPK, 
Wierność Żołnierska

Zebranie Stow. Wierność Żołnierska 
odbędzie się 3 czerwca (niedziela), o 
godz. 2:30 po poł. w pierwszym ter­
minie, a o godz. 3 po poł. w drugim 
terminie w domu Plac. 90 SWAP, 
6005 W. Irving Park. Oczekujemy 
wszystkich członków.

C. Kowalec. p.o. prez.

Sprostowanie
W artykule “Obchód 35-lecia bitwy 

pod Monte Cassino” zamieszczonym 
w wydaniu Dziennika Związkowego z 
29 maja, podano błędnie nazwisko 
głównego mówcy płk. Władyława 
Godłowskiego. Przepraszamy.

Pielgrzymka na zaproszenie Pry­
masa: Kościół w Polsce obchodzi w 
tym roku 900 rocznicę męczeństwa 
św. Stanisława biskupa krakowskie­
go. J. Em. ks. Prymas Stefan kar­
dynał Wyszyński, zaprasza Polonię do 
Polski na zwiedzenie jej miejsc świę­
tych. Rada Ligi Katolickiej dla Po­
mocy Religijnej Polsce urządza piel­
grzymkę do Polski i Rzymu w dn. 
8-go do 25-go sierpnia. Ulotki z pełną 
informacją znajdują się w dolnym 
kościele i na plebanii.

Ławkowe będzie skasowane: Z po­
czątkiem lipca według ugody na ze­
braniu Komitetu. Wszyscy będą pro­
szeni złożyć hojniejszą ofiarę, która 
zastąpi ławkowe.

Kolekta na św. Piętrzę — w nie­
dzielę, 3 czerwca.

Prosimy o modlitwę za chorych: 
Genowefa Sadowska, Mieczysław To­
maszewski, Zygmunt Piechocki, Teo­
fila Dombkowska, Stefania Wróbel, 
Rosemarie Schaefer, Kazimiera Go­
dlewska, Mary Dorosh, Anna Stanieć, 
Mildred Szatkowski, Louis Szyszlak, 
Stefan Ciszek, Aim Warzałek, Frank 
Kotella, Mary Jachim, Ewa Woź­
niak, Apolonia Kozakowska, Walter 
Straube, Wanda Kosieniak, Aleksan­
dra Muleronek, Dorothy Guzik, Mary­
ann Troszczewski i Józef Bochniak.

Chrzest: Krzysztof Ćwik, syn Ta­
deusza i Marii Ćwik w niedzielę po su­
mie przyjmie oczyszczającą wodę 
chrztu.

Pożegnali się z tym światem: Ste­
fanie Sielski i Otto Rozmysłowski.

W tych dniach szczęśliwie przeży­
wają 60 rocznicę zaślubin małżeń­
skich państwo Walenty i Anna Osetek. 
Gratulujemy.

Bal Na Polonowie
Grupa związkowa “Pokolenie” za­

prasza wszystkich spragnionych we­
sołej zabawy na wiosenny Bal Na Po­
lonowie.

Do tańca grać będzie znany szero­
kiej publiczności zespół “Baltic Show 
Group,” sławę którego ugruntowały 
występy w Rhinelander. Solistą ze­
społu jest popularny Marian (Maniuś) 
Myszko, który wreszcie powrócił do 
Stanów po “przydługim tournee” po 
Polsce. Pianistą zaś jest Jerzy Ja­
błoński, cieszący się zasłużoną sławą 
akompaniator z Maxim’a.

Ewentualne występy satyryczne 
czy też konkurs amatorów (tańca, 
piosenki i kpiny) stanowić będą uroz­
maicenie wieczoru.

Zapraszamy 2 czerwca (sobota), o 
godz. 8 wieczorem w lokalu SPKA — 
3242 N. Pułaski. Wstęp $3.50. Rezer­
wacje tel. 276-8293.

Organizatorzy

Piknik Związku 
Klubów Polskich

Związek Klubów Polskich urządza 
wielki piknik w niedzielę, 3 czerwca, 
w ogrodzie Woźniaka, 2530 Blue Is­
land. Piknik rozpocznie się o 12 w po­
łudnie. Już od godz. 1 do tańca przy­
grywać będzie Polka Band — Fran­

WATYKAN. — Wzajemna miłość: Ojciec św. Jan Paweł II i młodzież. (fot. Arturo Man)

w
. ::

ka Berendta, a następnie znana or­
kiestra Kujawiak.

W programie występ dzieci ze szkół­
ki pieśni tańca przy Zw. KI. Pol. 
oraz pokaz tańców góralskich w wy­
konaniu Zespołu Polonez przy akom­
paniamencie kapeli góralskiej Stani­
sława Habasa oraz inne niespodzian­
ki. Kuchnia oferuje smaczne polskie 
potrawy.

Serdecznie wszystkich zaprasza Ed­
ward Kiszka, prezes wraz z komi­
tetem. a. Ocytko

Z Życia SPK Koła Nr 31 
Im. 2. Korpusu

Uroczyste: przyjęcie z okazji Dnia 
Matki i Ojca odbędzie się 3 czerw­
ca, o 3 po poł., w domu własnym, 
3242 N. Pułaski. Smaczne dania przy­
gotowuje Sekcja Pań Koła, zaś pro­
wadzenie programu artystycznego 
spoczywa w rękach Jana Sołohuba.

Zarząd Koła zapewnia, że obecni 
na tej imprezie będą bardzo zadowo­
leni.

Dzień Polski Wydz. Kongresu P.A. 
— zabawa ogrodowa z okazji Dnia 
Polonii — odbędzie się 10 czerwca.

Zarząd Koła apeluje o przybycie 
wraz z rodzinami na tę zabawę, dając 
wyraz uznania i solidarności z pra­
cami Wydziału Kongresu P.A. na stan 
Illinois. Ponadto Zarząd apeluje o 
zgłoszenie udziału w pracach, a spe­
cjalnie w bufecie, podobnie jak to 
miało miejsce w latach poprzednich.

Zabawa ta odbędzie się o godzinie 
1 po poł., w Ogrodzie Woźniaka.

Uwaga Grupa NR 126
Tow. Polki Nadwiślańskie Gr. 126, 

Związek Polek w Ameryce, odbędzie 
swoje półroczne posiedzenie razem 
z uroczystością Dnia Matek, w nie­
dzielę, 3 czerwca, o 2 po południu, 
w dolnej sali w Domu Związku Po­
lek. Prosimy o przybycie. Zaprasza­
my nowe członkinie. — B. Adamkie­
wicz, prezeska.

Posiedzenie
Tow. Rat. Kwikowa

Posiedzenie Tow. Rat. Kwikowa 
odbędzie się w niedzielę, 3 czerwca, 
o 2:30 po poł., w sali posiedzeń, 5814 
W. Fullerton. Po posiedzeniu uczcze­
nie dnia ojców. Prosimy wszystkich o 
obecność. — F. Banek, prez.; C. Wal­
czak, sekr.

Lucyna Migała 
-Reporterką NBC

Znana dziennikarka telewizyjna 
Lucyna Migała, która od 1966 r. pra­
cuje dla stacji telewizyjnej NBC, 
została wyznaczona do wykonania 
reportażu z wizyty Papieża Jana 
Pawła II w Polsce.

Lucyna Migała odleciała 24 maja do 
Warszawy. Będzie ona jedną z pro- 
ducentek odpowiedzialnych za przy­
gotowanie sprawozdań z historycznej 
wizyty Papieża w Polsce od 2-10 czerw­
ca. Jej reportaż będzie pdawany na 
nocnym programie wiadomości NBC, 
na programie Today, jak też na spe­
cjalnych programach NBC.

Do Polski zostali wysłani przez NBC 
producenci, reporterzy i fotografowie 
z Rzymu, Londynu, Paryża, Nowego 
Yorku i Chicago.

Lucyna Migała była reporterką i 
producentką programu wiadomości 
NBC od 1966 r. w Cleveland, obecnie 
jest terenowym producentem wiado­
mości NBC na terenie Chicago. Ukoń­
czyła Szkołę Dziennikarską Medill 
przy Northwestern University oraz 
pobierała kursa magisterskie w Wash­
ington Centrum Dziennikarstwa w 
Washington, D.C.

Do Koleżanek Korpusu 
Plac. 5 SWAP

Posiedzenie Korpusu Placówki 5 
SWAP odbędzie się 3 czerwca, w 
sali Domu Weteranów, 1239 N. Wood, 
punktualnie o 1 po poł.

Wiele ważnych spraw do załatwie­
nia, a m.in. sprawozdanie z Walnego 
Zjazdu oraz program z okazji Dnia 
Matek i Ojców. — M. L. Szeląg, 
sekr. prot. i fin.

Zabawa Klubu 
Niedomice

Klub Parafii Niedomice urządza za­
bawę wiosenną w sobotę, 2 czerwca, 
w sali SWAP, 6005 W. Irving Park. 
Początek o 7:30 wiecz. Donacja $4. 
Dochód na budowę kościoła w Pol­
sce.

Zarząd Klubu serdecznie zaprasza 
wszystkie Kluby oraz całą Polonię. — 
B. Bysiek, prezes; K. Mężyk, przew. 
Kom. Zab.; J. Kieć, sekr. prot.

L. Dembowski 
w Sieci ABC w Polsce

New York. (ND) — W ekipie re­
prezentantów sieci radiowej ABC 
wyjechał 27 bm. do Polski na uro­
czystości ku czci św. Stanisława — 
związane z wizytą papieża — inż. 
Leon Dembowski, znany niegdyś 
wśród młodzieży na terenie metropolii 
nowojorskiej podharcmistrz. Zespół 
radiowców powróci do Stanów Zjed­
noczonych w dniu 17 czerwca.

Życzenia pomyślności w pracy za­
wodowej i przyjemnych wrażeń w 
ojczyźnie naszej i Ojca św. Jana Pawła 
II przesyła p. Dembowskiemu “Nowy 
Dziennik.”

Święto Ludowe i 
Walne Zebranie ZPWP
W niedzielę, 3 czerwca, z okazji 

przypadającego Święta Ludowego, 
obchodzonego w niedzielę Zielonych 
Świąt, staraniem Związku Przyjaciół 
Wsi Polskiej zostanie odprawione 
specjalne nabeżeństwo na intencję 
Polskiego Ruchu Ludowego, w ka­
plicy OO. Jezuitów, przy 4105 N. 
Avers, w Chicago, o godz. 11 rano.

Po Mszy św. w dolnej sali odbędzie 
się “Spotkanie koleżeńskie” z po­
częstunkiem i przeprowadzony zosta­
nie krótki okolicznościowy program.

W tej samej sali po zakończonym 
programie odbędzie się Walne Zebra­
nie ZPWP z udziałem upoważnionych 
członków.

B. Krakowski, prez. 
T. Wojnar, sekr.

Działalność 
Przychodni 

Psychiatrycznej
Jak już informaliśmy, Szpital Naj­

świętszej Marii Panny z Nazaretu 
rozszerza zakres działalności Polskiej 
Kliniki przy Przychodni Zdrowia Psy­
chicznego. Nasze starania, aby lepiej 
i wszechstronniej służyć polskiej spo­
łeczności w Chicago są zgodne z wy­
siłkami wielu innych organizacji i sto­
warzyszeń na terenie naszego miasta.

W celu wymiany poglądów na ten 
temat, a także podzielenia się naszy­
mi planami, organizowane jest spot­
kanie połączone z obiadem, które od­
będzie się w środę, 13 czerwca. Obiad 
będzie podany o godzinie 11:30 w 
sali konferencyjnej ABC na 3 piętrze 
naszego szpitala.

Dokładniejsze informacje można 
uzyskać dzwoniąc na numer 770-2045 
lub 770-2323.
B. Kamins, koresp.

Instalacja Zarządu 
Polskiego Klubu Artystycznego

W niedzielę, 3 czerwca, o godz. 1 po 
południu odbędzie się instalacja no­
wego zarządu Polskiego Klubu Arty­
stycznego połączona z lunchem i pro­
gramem artystycznym. Instalacja 
odbędzie się w Water Tower Hyatt 
House, Cotillion Room, 800 N. Michi­
gan Ave.

Mistrzem ceremonii będzie Romu­
ald Hejna, a inwokację wygłosi ks. 
Stanley Orlikiewicz z kościoła św. Ma­
rii w Downers Grove.

Głównym mówcą programu będzie 
Tom Korzeniowski, sprawozdawca 
News Center 5, WMAQ-TV NBC; te­
matem jego przemówienia będzie 
“The Inside Story of TV News Broad­
casting.”

W części muzycznej programu wy­
stąpi Nancy Lescher, harfiarka, lau­
reatka “Polish Arst Club Music Schol­
arship Award” na rok 1979. Towarzy­
szył jej będzie Marian Pardowski wio­
lonczelista, absolwent Uniwersytetu 
Gdańskiego, niedawno przybyły z 
Polski. M. Pardowski grał będzie na 
wiolenczeli, która liczy ponad 100 lat.

Honorowymi gośćmi będą: Mark 
Chudziński, Robert Dziubla, Dario 
Robertson, Northwestern Univ. 
School of Law, którzy niedawno temu 
zdobyli mistrzostwo na 18 międzyna­
rodowym Konkursie “Philip C. Jes­
sup — Moot Court Competion;”

Na zakończenie programu odbędzie 
się zaprzysiężenie nowego zarządu 
Polskiego Klubu Artystycznego na 
rok 1979-80, w którego skład wcho­
dzą:

Marion V. Winters, prezes; Denise 
Grzyb, 1 wiceprezeska; Joseph Faj- 
kos, 2 wiceprezes; Lillian Zukowski, 
sekretarka wykonawcza, Taddeus

Wystawa i Piknik
Wystawa wyrobów artystycznych i 

rękodzielniczych urządzana jest pod­
czas pikniku w Read State Hospital 
w niedzielę, 10 czerwca, 5707 W. 
Grace. Obiad i napoje w cenie 1.25 doi. 
Początek o 9 rano — do 5 po poł.

Wystawiać można eksponaty za 
opłatą 5 doi. Wszyscy zainteresowani 
mogą dzwonić na nr 282-2873 po do­
kładniejsze informacje.

Klara Zawiślak, koresp.

Porowski, sekretarz finansowy; Helen 
Gloss, skarbniczka; Letitia Kamiń­
ska, sekretarka Korespondencyjna; 
Stephanie Gondek, Patrica Bluss, Jo­
seph Kulas, dr F. Mocha i Stanley 
Placek — dyrektorzy.

Będzie to nasze ostatnie spotkanie 
w tym roku przed wakacjami. Będzie 
ono okazją do wspólnego rozrachunku 
z naszej działalności. Bilety w cenie 
$13.00 do nabycia przy wejściu. Po 
rezerwacje można telefonować na nr 
964-0907 do p. I. Poznańskiej.

K. Czerkawska, koresp.

Tow. Warszawa, Gr. 207 
Związku Polek

Posiedzenie Tow. Warszawa, Gr. 
207 Zw. Polek, odbędzie się w nie­
dzielę, 3 czerwca, o 2 po południu, w 
sali Copernicus Center, 3160 Milwau­
kee. Mamy kilka ważnych spraw do 
załatwienia. Podana będzie kawa 
i ciasto. Prosimy o przybycie. — 
Ł. Woźniak, prez.; H. Gawrońska, 
sekr. prot.

Komitet Solidarności
Dokładnie w rocznicę Konstytucji 

3 Maja uformował się z siedzibą w 
Augsburgu Komitet Solidarności z 
Wolnymi Związkowcami w Polsce, 
który postawił sobie zadanie groma­
dzenia dokumentacji o trudnym ży­
ciu robotników pod rządami komu­
nistów, zbieranie wydawnictw omija­
jących cenzurę a dotyczących poło­
żenia ludzi pracy w PRL, alarmo­
wanie międzynarodowego wolnego ru­
chu zawodowego o prześladowaniach 
działaczy wolnych związków zawodo­
wych na ziemiach polskich oraz nie­
sienie w miarę możności pomocy 
ofiarom tych prześladowań i ich ro­
dzinom.

Przewodnictwo Komitetu Solidar­
ności objął górnik Władysław Su- 
lecki, do niedawna działacz Komite­
tu Wolnych Związków Zawodowych 
w Katowicach. Inne zadania organiza­
cyjne przyjęli na siebie: germanista 
Jacek Kowalski oraz inż. Andrzej Pie­
niążek. Komitet nawiązuje również 
kontakty z działaczami robotniczymi 
w innych rejonach Niemiec i w in­
nych krajach.

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero

(dawniej Emily’s Foods of 26th Street, Chicago)
863-2523
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CONTACT LENSES
OKULARY — MODNE — OKULARY

DLA DZIECI, MŁODZIEŻY I EMERYTÓW.
Okulary dla wszystkich i na wszystkie okazje. Dopasowane w 

kolorze i stylu przez naszych rejestrowanych konsultantów od 
modnych okularów.

Zlecenia do Polski również przyjmowane. Przynieście receptę 
od Waszego okulisty lub własne okulary, a my zduplikujemy szkła.

Ceny naszych szkieł lub oprawek zaczynają się już od $12.00 
Przyjmujemy ubezpieczonych przez Opiekę Społeczną (Welfare) 

i unie. Prowadzimy badania oczu w domu klienta po uprzednim 
umówieniu.

DR. TADEUSZ ZARĘBA
4252 S. ARCHER (Blisko Albany) Telefon: CL 4-6800

CONTACT LENSES
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ P(MZTE 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00 
Kwartał. (3mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko 
Weekendowe W'ydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartał. (3mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)................25<

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $41.00 Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 Półrocz. (6mos.) 9.50
Kwartał (3mos.) 15.00 Kwartał. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End)............ 30ę

Bezczelność!
W telefonicznej relacji z Monte Cassino (21 

maja) podaliśmy, że zjawienie się na cmentarzu 
wojskowym licznej delegacji cywilno-wojsko- 
wej reżimu z gen. broni Urbanowiczem na 
czele (b. politrukiem wojska) było “nieprzy­
jemnym zgrzytem”. Tym krótkim zwrotem 
sygnalizowaliśmy nasz sprzeciw i uczucia ty­
sięcy Polaków z całego świata, którzy wzięli 
udział w obchodzie 35-lecia zwycięskiej bitwy.

W telefonicznym reportażu z uroczystości 
trudno było zajmować stanowisko wobec bez­
czelności komunistycznego reżimu w Warsza­
wie. Reporter powinien ograniczać się do in­
formowania Czytelników o tym, co się działo 
i co widział. Stanowisko i komentarze za­
wierają artykuły redakcyjne.

Nad bezczelnością reżimu nie można jednak 
przejść do porządku dziennego. Wywołała ona 
przygnębienie u wielu weteranów spod Monte 
Cassino i smutne refleksje. “Szczęśliwi”, mó­
wił jeden z nich, patrząc na rzędy krzyży 
katolickich, prawosławnych i gwiazd Dawida. 
“Zginęli z wiarą, że walczą o świętą sprawę ... 
Nie widzieli zdrady aliantów, beznadziejnej 
walki narodu z sowieckim okupantem i nie 
słuchali wstrząsających opowieści o torturach 
gorszych od gestapowskich w kaźniach rodzi­
mego UB . . . Żałuję, że przeżyłem Monte 
Cassino, że nie spoczywam pod podobnym

krzyżem. Ominęła by mnie straszliwa gorycz 
zawodu...”

Dobrze się stało, że gen. Klemens Rudnicki 
przypomniał, iż sejm “ludowy” odebrał oby­
watelstwo dowódcy Drugiego Korpusu — zdo­
bywcy Monte Cassino, gen. Władysławowi 
Andersowi.

Przybycie delegacji reżimu warszawskiego 
na cmentarz Monte Cassino na obchód 35-lecia 
zwycięstwa żołnierzy, którzy cudem wyszli z 
łagrów sowieckich, było więc czymś o wiele 
gorszym niż “nieprzyjemnym zgrzytem”. Było 
bezczelnością i hipokryzją, oraz próbą myd­
lenia oczu świata, że renegaci, których w lipcu 
1944 r. tabory sowieckie przywiozły z Moskwy 
do Chełma i ich następcy reprezentują naród 
polski.

Na cmentarzach Monte Cassino, kolo Bolonii, 
na Powązkach i setkach innych miejsc wiecz­
nego spoczynku żołnierzy Rzeczypospolitej 
Polskiej (nie Ludowej lecz Polskiej!) stoją 
rzędy krzyży a nie sierpów i młotów — sym­
boli tyraństwa i najgorszych w dziejach ludz­
kości zbrodni, popełnianych przed Hitlerem, 
razem z nim i po nim. Krzyż i sierp z mło­
tem wykluczają się jak ogień i woda. Polegli 
na skałach Monte Cassino, ich Biskup Polowy 
i Dowódca, chyba przewracali się w grobach 
przez cały czas pobytu delegacji reżimowej 
na miejscu ich wiecznego spoczynku.

Groźba “Tyranii” Sędziów
Marvin Stone, redaktor naczelny poważnego 

tygodnika “U.S. News and World Report”, 
ostrzega przed “tyranią” sędziów. Do rozwa­
żań na temat roli sędziów skłoniły go ostatnie 
nominacje do sądów federalnych. Prezydent 
Carter jest w trakcie wypełniania 152 do­
datkowych pozycji i niektóre jego nominacje 
budzą poważne zastrzeżenia.

Są wśród nowych sędziów “aktywiści”, któ­
rzy będą wyzyskiwali stanowisko w sądzie 
do ustanawiania nowych praw i wprowadzania 
w życie swoich teorii społecznych, zamiast 
przestrzegania, by obowiązujące prawa były 
wykonywane, co jest głównym zadaniem sę­
dziów w wolnym świecie.

Red. Stone nie kwestionuje potrzeby zwięk­
szenia liczbę sędziów federalnych, ale ma za­
strzeżenia do tendencji jakim wyraźnie hoł­
dują sędziowie. Coraz częściej regulują oni 
nasze życie, decydują o sprawach, które do 
nich nigdy nie należały i nie powinny na­
leżeć.

Sędzia przejął władzę nad szkolnictwem w 
Bostonie, inny sędzia nad więziennictwem w 
Alabamie. Sędziowie decydują gdzie mają być 
budowane kompleksy mieszkaniowe dla bied­
nych, chronią niesfornych uczniów przed wy­
rzuceniem ze szkoły, wstrzymują ukończenie 
zapory wodnej i elektrowni, by zachować rzad­
ki gatunek małych rybek.

Tych kilka przykładów, wyrwanych z długiej 
listy dekretów sędziów, wskazuje wyraźnie, 
że sędziowie uzurpują sobie władzę ustawo­
dawczą, zastrzeżoną przez konstytucję fede­
ralną i konstytucje stanowe dla wybranych 
przez ludność reprezentantów.

Do trafnych uwag red. Stone’a można do­

dać, że zarówno wśród sędziów federalnych 
(z nominacji Prezydenta), jak stanowych (z wy­
borów), nie brak miernot, nagrodzonych togą 
sędziowską za wierną służbę partii. Bardzo 
często sędziami zostają koledzy szkolni lub 
krewni senatorów, którzy przedstawiają kan­
dydatów na sędziów Prezydentowi. Kwalifi­
kacje zawodowe i intelektualne oraz kręgosłup 
moralny wielu sędziów budzi poważne zastrze­
żenia. Tym większe więc niebezpieczeństwo 
niosą z sobą tendencje do uzurpowania sobie 
przez sędziów władzy prawodawczej.

Do rozwoju tych tendencji przyczyniły się 
ciała ustawodawcze, zarówno Kongres jak i 
legislatury stanowe, które nie chcąc narażać 
się jakiejś grupie wyborców, często nie pre­
cyzują uchwalanych praw, zostawiając sędziom 
szerokie pole do interpretacji.

Amerykańska demokracja przetrwała prze­
szło 200 lat dzięki przestrzeganiu delikatnej 
równowagi między trzema władzami: prawo­
dawczą, wykonawczą i sądowniczą. W ostat­
nich latach równowaga została zachwiana na 
korzyść sądów, co grozi tyranią. Nie jest to 
straszak, jak twierdzą manipulatory “socjal­
ni”, popierający kandydatury “aktywistów” 
na sędziów, lecz realne niebezpieczeństwo.

Usunąć je mogą wspólnie: władza prawo­
dawcza i wykonawcza. Kongres i legislatury 
stanowe powinny zamykać swoje ustawy na 
ostatni guzik, by nie dawać sędziom okazji 
do dowolnych interpretacji, a Prezydent po­
winien powoływać na sędziów zdolnych praw­
ników, a nie “aktywistów” społecznych. Toga 
sędziowska nie może być nagrodą za zdoby­
wanie głosów w wyborach dla kandydata na 
prezydenta, lecz powinna być wyrazem uzna­
nia za zdolności i kręgosłup moralny.

Nowe Samochody
Samochód, który jest dla każdego Amery­

kanina tym, czym dla “cowboya” był koń, 
przechodzi dramatyczne przeobrażenia. Prze­
mysł samochodowy przeznaczy w najbliższej 
latach miliardy dolarów na badania i zmiany 
konstrukcyjne nowych samochodów, by je do­
stosować do wytycznych rządu federalnego.

Wytyczne mają na celu zwiększenie bezpie­
czeństwa pasażerów i kierowców, zmniejsze­
nie zanieczyszczania powietrza i oszczędność 
paliwa.

Według “The U.S. News Washington Letter”, 
w 1985 r. duże samochody 6 osobowe będą 
rzadkością na drogach Ameryki. Komputery 
będą regulowały dopływ paliwa i szybkość 
obrotów motoru. Na wielu samochodach bę­
dą automatycznie się zamykające pasy bez­
pieczeństwa i worki powietrzne. Stale będzie 
się zwiększała ilość samochodów z motorami 
Diesla, a zmniejszała z motorami spalino­
wymi. Zrewolucjonizowane również zostaną 
skrzynki biegów.

Samochody będą coraz mniejsze, ale ceny 
coraz wyższe. Cena przeciętnego samochodu 
z około $7,000 obecnie w 1985 r. wzrośnie 
do $9,000. Wytyczne rządu wymagają by sa­
mochód w 1985 r. osiągał 27.5 mili na 
galonie benzyny. Nie zmieni się zasadniczno 
sylwetka samochodu, ale rozmiary, zarówno 
długość jak szerokość, przejdą radykalne prze­

obrażenia. Samochody amerykańskie upo­
dobnią się do europejskich.

Dramatyczne przeobrażenia samochodu 
otwierają duże możliwości dla projektantów, 
kreślarzy technicznych i inżynierów. Trudno 
dziś przewidzieć wszystkie konsekwencje 
zmian w przemyśle samochodowym. Coraz 
większe stosowanie komputerów i urządzeń 
elektronicznych w samochodach doprowadzi 
do likwidacji małych warsztatów reperacyj- 
nych. Naprawy będą rzadsze, ale kosztowniej­
sze, wykonywane w dużych zakładach, po­
siadających “aparaty diagnostyczne” do wy­
krywania awarii w skomplikowanym systemie 
elektronicznym. Dramatyczne zmiany w kon­
strukcji samochodów wywrą większy wpływ 
na nasze życie niż nam się wydaje.

To i Owo
W Poznaniu otwarto wystawę prac ludowego 

twórcy z Kórnika — Romana J. Kłodzińskiego.
Jest on z zawodu ogrodnikiem. W wolnych 

chwilach zajmuje się dłutem i pędzlem.
Na wystawie w Poznaniu zaprezentował 28 

rzeźb w lipie, topoli i wierzbie oraz ikon 
wyrytych na desce i pomalowanych farbami.

Rzeźby przedstawiają najczęściej górali i 
zbójców, jako że autor pochodzi z Bieszczad.

Nie brak także świątków.

ZMtf
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Mięso Się Odgryza
TIME — W okresie pierwszych 

trzech miesięcy bieżącego roku prze­
ciętna cena wołowiny wzrosła o 9 
proc., do $2.23 za funt, a do końca 
roku ma wzrosnąć o dalszych 25 proc. 
Ponieważ tak wysokie ceny mięsa 
są bezpośrednim wkaźnikiem inflacji, 
konsumenci domagają się od Wash- 
ingtonu, by władze zaradziły temu.

Przedstawiciele Departamentu 
Rolnictwa twierdzą, że metody, któ­
rymi posługiwano się poprzednio, wy­
rządziłyby obecnie wiele szkód. Po­
wód: obecne, wyższe ceny mięsa sta­
nowią dla hodowców zachętę do 
zwiększania stad, których pogłowie 
malało w okresie ostatnich czterech 
lat, kiedy to ceny wołowiny były bar­
dzo niskie.

Obecny pułap importowanej woło­
winy (1.5 mid funtów rocznie, lub 5.5 
proc, ogólnej ilości wołowiny w USA) 
podniesiono do maksimum. Ze wzglę­
du na braki wołowiny w innych czę­
ściach świata tylko Nowa Zelandia 
i Australia mogą zwiększyć eksport 
tego gatunku mięsa. Liczbę tę można 
by jednak podnieść zaledwie o 50 min 
funtów, co zaspokoiłoby jedną tysięcz­
ną potrzeb amerykańskich. Organizo­
wany lokalnie bojkot w rodzaju “bez­
mięsnej środy” sygnalizuje farme­
rom, że popyt na wołowinę maleje 
i zmusza do ograniczania pogłowia 
bydła.

Biały Dom absolutnie wykluczył za­
mrożenie cen wołowiny. Nie można 
się temu dziwić. To właśnie despe­
rackie posunięcie prezydenta Nixona, 
który w 1973 r. wprowadził kontrolę 
cen wołowiny, przyczyniło się do 
obecnych, wysokich kosztów i bra­
ków. Chociaż zamrożono ceny tego 
gatunku mięsa, koszty hodowli rosły 
nieustannie. Wielu hodowców nie 
mogło sobie poradzić z utrzymaniem 
stada, sprzedawało więc zwierzęta, 
by spłacić długi. Kiedy na rynku 
znalazło się więcej wołowiny, ceny 
spadły nieznacznie, lecz równocześnie 
zmniejszył się stan pogłowia. Od 19^,, 
r. liczba bydła zmniejszyła się z 132. 
min sztuk do obecnych 110 min — 
ceny wzrosły niebotycznie.

Dopiero jednak w okresie ostatnich 
kilku miesięcy podniosły się wystar­
czająco, żeby hodowców zachęcić do 
przeznaczenia większej liczby zwie­
rząt na rozmnażanie. W ciągu kilku 
najbliższych tygodni hodowcy będą 
musieli podejmować decyzje, które 
ukształtują ceny na dłuższą metę. Bę­
dzie ją można podjąć o tyle łatwiej; 
że ceny bydła wzrosły w ub. roku o 
50 proc, i osiągnęły nową rekordową 
wysokość. Jest to oznaką mających 
nastąpić kolejnych podwyżek, wobec 
czego hodowcom bardziej opłaca się 
rozmnażanie stada niż sprzedaż zwie­
rząt.

Kiedy hodowca zdecyduje się na za­
trzymanie bydła, rozpoczyna się 
trzyletni okres rozmnażania. Uro­

Prymas 
Do Ludności

W niedzielę 27 maja w kościołach 
stolicy Polski został odczytany list 
Prymasa Polski, Stefana Kardynała 
Wyszyńskiego, następującej treści:

* * *
Dzień drugi i trzeci miesiąca czerw­

ca będzie dla społeczeństwa stołecz­
nego miasta Warszawy wielkim zna­
kiem pokoju i radości. Nawiedza nas 
bowiem Pielgrzym ze Stolicy Święte­
go Piotra — Ojciec Święty Jan Paweł 
II, Głowa Kościoła Chrystusowego.

Godzi się Wam, Umiłowani w Panu, 
przekazać naszą radość, Biskupa 
Warszawy, z zarazem Prymasa Pol­
ski. Wiecie jak cale społeczeństwo 
stołeczne docenia doniosłość tego hi­
storycznego i wyjątkowego w dzie­
jach Polski zdarzenia. I chociaż nasze 
myśli już wypowiadaliśmy w listach 
Episkopatu i przemówieniach — to 
jednak czujemy, że to wszystko mało.

Wszak Warszawą, znaczona na 
swej panoramie szczytami wieżyc, 
krzyżów i obliczem Matki Jasnogór­
skiej — sama mówi o sobie uczucia­
mi żywej wiary i religijnej nadziei. 
Warszawa umiała wierzyć całą duszą 
nie tylko w wieku swojej potęgi 
Zygmuntowskiej, do dziś odznaczonej 
krzyżem i mieczem; nie tylko w 
udrękach potopów i na szlakach 
swych walk powstańczych o niepodle­
głość; nie tylko na progach świątyń 
bronionych przez młodzież i dzieci 
wiarą, modlitwą i piersią swych 
obrońców; ale i wtedy, gdy dźwigała 
się z popiołów, poczynając od ołta­
rzy i progów świątynnych. Warszawa 
wierzyła w Zmartwychwstanie Chry­
stusa tym mocniej, że w tym Zwy­
cięstwie Boga-Człowieka wyczuwała 
zmartwychwstanie i życie Narodu. To 
Warszawa krzyżów i grobów wielka­
nocnych; Warszawa “Gorzkich Ża­
lów” i nabożeństw majowych Arcybi­
skupa Felińskiego; Warszawa Chry­
stusowego “Sursum Corda” — który 
choć powalony na bruk Krakowskie­
go Przedmieścia — nie przestał uka­
zywać sercom nieba; Warszawa 
ocalałej na swym kamiennym cokole 
Matki Bożej Wiedeńskiej — wśród 
gruzów i nadziei; Warszawa — “Mia­
sto Nieujarzmione,” zawsze otwarte 
na świat cały, nigdy nie tracące na- 

' dziel, usiłujące zło dobrem zwyciężać.
0’tej* Warszawie, “która nie chce 

umrzeć” w czasie Powstania War­
szawskiego, mówił z zachwytem Pius 
XII do Pielgrzymów z powalonej 
Polski, że jest dla swoich dzieci jak 
rozżarzony tygiel, w którym przez 
cierpienia omywa się dusza Narodu.

Ta bohaterska i tolerancyjna War­
szawa pozostała zawsze miastem ka­
tolickim, nigdy nie odeszła od Ko­
ścioła, choć usiłowano jej nadawać 
różne zabarwienia. Warszawa — po­
most między rzymsko-katolicką Eu­
ropą, a dalekimi szlakami misjonar­
skich wypraw, tworząca główne osno­
wy kultury narodowej i religijnej.

Do takiej Stolicy przybywa Piel­
grzym, Brat i Syn ziemi ojczystej, 

a zarazem Głowa Kościoła Powszech-

Wyprawa Polaka

Polski 
Warszawy 
nego, by dać folgę swoim uczuciom 
jedności z Polską zawsze wierną, by 
okazać miłość ku Ojczyźnie i być 
“sługą sług Bożych.”

Jako Pasterz Stolicy i Prymas Pol­
ski, proszę Was, Umiłowane Dzieci 
Boże, Dzieci moje, okaźcie się wielko­
dusznymi spadkobiercami wspania­
łych tradycji Miasta Nieujarzmio- 
nego. Otwartemu sercu Namiestnika 
Chrystusowego otwórzcie gościennie 
wrota Waszych serc braterskich, któ­
re w Stolicy serc Narodu niechaj 
staną się zespoleniem wszystkich serc 
polskich wokół Głowy Kościoła, tym 
więcej, że będziemy gościć u siebie 
Lud Boży z całej metropolii warszaw­
skiej. Niech na ulicach męczeńskiej 
Warszawy zakwitnie miłość wzajem­
na, dobroć, usłużnoś, pokój Chrystu­
sowy, aby wszystkie dzieci naszego 
Miasta i Pielgrzymi poczuli się jedną 
wielką rodziną Bożą.

Zwracam się do Was ze specjalną 
prośbą jako do dzieci Stolicy, która 
umiała walczyć i zwyciężać. Najwięk­
szym zwycięstwem jest zwycięstwo 
nad samym sobą. Przyjmicie Głowę 
Kościoła, Zastępcę Chrystusa na 
ziemi tak, jakbyście przyjąć mieli 
samego Chrystusa: sercami czysty­
mi, wolnymi od grzechów, przepeł­
nionymi łaską uświęcającą przyjaźni 
z Bogiem. Przyjmicie Namiestnika 
Chrystusowego, a równocześnie na­
szego umiłowanego Brata i Rodaka, 
w taki sposób, jaki by mu sprawił 
największą radość: w trzeźwości, w 
ładzie moralnym i w radości oczysz­
czonych serc. Niech z tych serc roz­
promienionych laską Bożą, uszczęśli­
wionych przyjazdem Ojca świętego 
do naszej Stolicy, radość ta przenie­
sie się na rodziny Wasze; niechaj 
każda rodzina domowa stanie się ko­
lebką miłości, przyjaźni z Bogiem i 
wzajemnej dobroci.

W “sercu Stolicy” — na Placu 
Zwycięstwa — czy na tle rozwartego 
serca Placu Zamkowego, niech Mia­
sto i jego młodzież dokonają wymia­
ny aktów ewangelicznej wiary, jedy­
nie zwycięskiej miłości i tej nadziei1 
chrześcijańskiej, która uczyła trwać 
i wołać do Ojca narodów nawet “z 
dymem pożarów, z kurzem krwi brat­
niej.”

Okażcie wszyscy promienne oczy i 
pogodne oblicza Ojcu chrześcijań­
stwa, który miłuje jak my, wierzy — 
jak my i uczy w nadziei patrzeć po­
godnie w przyszłość Kościoła w świe­
cie i naszej Ojczyzny — Chrześcijań­
skiej Przednicy Straży.

Na ostatnie dni radosnego przygoto­
wania do przyjazdu Ojca świętego, 
serc i dusz naszych, rodzin i całego 
Miasta a nade wszystko — na wielką 
radość spotkania Stolicy naszego 
Narodu i Państwa z Ukochanymi 
Papieżem Janem Pawłem II, Miastu 
i wszystkim jego dzieciom z serca 
błogosławię. Warszawa, dnia 22 maja 
1979.

Stefan Kardynał Wyszyński 
Prymas Polski

Do Indii w 1830 r.
dzona w kwietniu br. jałówka może 
być pokryta dopiero za 15 miesięcy. 
Po tym okresie rozpoczyna się trwa­
jąca dziewięć miesięcy ciąża. Ponie­
waż większość hodowców chce wyko­
rzystać krowę przynajmniej dwu­
krotnie przed wysłaniem jej do rzeźni, 
kolejne cielę nie będzie gotowe na 
sprzedąż przed 1982 rokiem. Dopiero 
wtedy ceny wołowiny spadną. Alfred 
Kahn, główny doradca prezydenta 
Cartera d/s inflacji, twierdzi, że 
“podczas gdy hodowcy starają się 
zwiększyć poziomu z 1978 r. i to co naj­
mniej przez okres trzech lat.”

Co mają w tym czasie robić mięso­
żerni konsumenci, by jednocześnie 
powstrzymać rosnący koszt rachun­
ków? Departamenty Rolnictwa radzi 
kupno wieprzowiny i drobiu. Podaż 
obu gantunków mięsa ma się zwięk­
szyć o 20 proc, w porównaniu z rokiem 
ubiegłym, w związku z czym ceny 
powinny odpowiednio zmalać.

“Pomoc” Rosji
Mimo oburzenia, jakie w ub. roku 

wywołało oświadczenie, że Rosja So­
wiecka powinna wziąć udział w ro­
kowaniach pokojowych na Bliskim 
Wschodzie, prez. Carter jest podobno 
zdecydowany zaprosić Rosję do udzia­
łu w wysiłku pokojowym na Bliskim 
Wschodzie. Jest on przekonany, że 
tylko Rosja Sowiecka może wywrzeć 
nacisk na Organizację Wyzwolenia 
Palestyny (PLO), by zgodziła się na 
sensowny kompromis w sprawie lo­
sów prawobrzeżnej Jordanii.

Ale czy Moskwa zechce wywrzeć 
nacisk na PLO? Przecież w jej in­
teresie nie leży pokój, lecz zamie­
szanie.

W wydawanym przez jezuicki Heras 
Institute of Indian History and Cul­
ture czasopiśmie pt. “Indica” (Nr. 
2 z września 1978) ukazał się artykuł 
Jana Andrzeja Betleya omawiający 
jedno z rzadkich poloników indyjskich.

Chodzi o podróż do Indii Włady­
sława Małachowskiego, urzędnika 
Banku Polskiego, w Królestwie Kon­
gresowym, wysłanego za czasów księ­
cia Lubeckiego w misji ekonomicznej, 
mającej za zadanie znalezienie rynku 
zbytu dla cynku produkowanego w 
nadmiarze przez Królestwo.

Źródłem informacji o podróży Ma­
łachowskiego jest przede wszystkim 
jego pamiętnik przechowywany w 
Bibliotece Uniwersytetu Warszaw­
skiego i liczący ok. 50 stron. Drugim 
źródłem są dwa artykuły ogłoszone 
w 1841 r. w “Bibliotece Warszawskiej.”

Wyprawa Małachowskiego była fir­
mowana przez Bank Polski, ale głów­
nym zainteresowanym był właściciel 
kopalni cynku, Wolicki. Dlatego wła­
śnie towarzyszył Małachowskiemu 
w podróży do Indii agent handlowy 
Wolickiego w Holandii, niejaki Veld- 
huizen.

Właściwa wyprawa rozpoczęła się 
w Londynie, skąd obaj podróżnicy 
wyruszyli w lutym 1830 na statku 
“Reliance.” 27 maja statek zawinął 
do ujścia rzeki Hoogly, skąd po kilku 
dniach “Reliance” dopłynęła na holu 
do Kalkuty. Opis podróżny morskiej 
zajmuje około 15 stron, a więc niemal 
jedną trzecią całości.

W Kalkucie okazało się, że rachuby 
na zbyt cynku w Indiach były mrzon­
ką. Kraj ten importował istotnie daw­
niej znaczne ilości tego metalu »- w 
momencie przybycia Małachowskiego

rynek był jednak przesycony a możli­
wa do uzyskania cena nie opłaciłaby 
nawet kosztów transportu.

Podróż Małachowskiego nie minęła 
jednak bez pożytku, bo pozostał po 
nim ciekawy opis Kalkuty i wnętrza 
Hindustanu a w szczególności Benares 
i Agry.

Obszerną wzmiankę o wyprawie 
Małachowskiego można znaleźć w 
książce Jerzego Pertka pt. “Polacy 
na szkłach morskich świata,” która 
naprowadziła Betleya na ślad boha­
tera jego artykułu. Zasygnalizowanie 
wyprawy Polaka w piśmie ukazują­
cych się w Bombaju było bardzo szczę­
śliwym pomysłem. amz

“Dar Pomorza”
Z portu gdyńskiego wypłynął ostat­

nio żaglowiec szkolny gdyńskiej Wyż­
szej Szkoły Morskiej, udając się w 
najdłuższy, tegoroczny rejs szkole­
niowy.

Głównym celem podróży jest Fila­
delfia. “Dar Pomorza” udaje się tam 
na zaproszenie władz tego miasta, 
by uczestniczyć w obchodach 200 rocz­
nicy śmierci Kazimierza Pułaskiego. 
Załoga i studenci białej fregaty od­
wiedzą także miejsce żołnierskiej 
śmierci Pułaskiego — Savannah. 6

W drodze do Stanów Zjednoczo­
nych “Dar Pomorza” zawinie do 
Plymouth w Anglii, Santa Cruz na 
Wyspach Kanaryjskich oraz Hamil­
ton na Bermudach. W rejsie uczest­
niczy 115 studentów WSM z Gdyni i 10 
studentów bratniej uczelni ze Szczeci­
na.

Cały rejs potrwa ok. 3.5 miesiąca, 
a powrót spodziewany jest w trzeciej 
dekadzie sieronia.
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Oto model jedwabnej sukienki letniej. Proste linie podkreśla 
szczególnie wycięcie dekoltu w kształcie litery V. Lanserzy 
mody zachęcają do jasnych i żywych kolorów.

Pobiła 10 Rekordów Świata
Początek sierpnia 1978 roku przy­

niósł pogodę oczekiwaną przez szy­
bowników z niecierpliwością. Na strzy- 
żewickim lotnisku — w Lesznie Wiel­
kopolskim, normalne w takich przy­
padkach przedstartowe podniecenie. 
Adela Dankowska święcie wierzy, że 
sprzyjające wiatry i tym razem po­
zwolą jej sięgnąć po rekord świata. 
Pierwsza próba nie udaje się, ale 
dzień później 2 sierpnia we wszystkie 
strony mknie wiadomość: Adela Dan­
kowska wraz z młodą pilotką Aero­
klubu Leszczyńskiego, Elżbietą Grze­
lak, ustanowiły nowy rekord, wspa­
niały rekord świata na dwumiejsco- 
wym szybowcu “Halny”. Przeleciały 
one 100-kilometrową trasę trójkąta 
Leszno — Obra — Leszno z prędkością 
126,26 km na godz.

Zazwyczaj rekordy prędkości bije 
się o 4 — 6 km na godzinę. Tym 
ranem znakomita szybowniczka doko­
nała nie lada wyczynu poprawiając 
najlepszy wynik, aż o przeszło 20 km 
na godz.! Pobiła zresztą własny 
rekord.

Trwająca przeszło 20 lat sportowa 
kariera pani Adeli jest dowodem, 
iż także kobiety mogą sięgać wyżyn 
w dyscyplinach uznawanych za “mę­
skie”. Pobiła 26 rekordów krajowych, 
z których 16 jest aktualnych do dzi­
siaj. Prędkościowy przelot po 100 
kilometrowej trasie trójkąta z sier­
pnia ub. roku był jej 10-tym rekor­
dem świata! Piękny jubileusz skrom­
nej, opanowanej, pozornie nieśmiałej, 
ale jakże wytrwałej instruktorki szy­
bowcowej polskiej stolicy tej dyscy-

Zioła Na Codzień
Spierzchnięty i Łuszczący Się 

Naskórek Twarzy 
Leczymy herbatką lipowo-miodową. 
Garść kwiatu lipy zaparzyć wrząt­
kiem, po 15 minutach odcedzić i dodać 
łyżeczkę miodu. Po umyciu twarzy 
przemywamy skórę tamponem z waty 
moczonym w herbacie, która wzmac­
nia i oczyszcza naskórek.

Podskórne wypryski usuwamy my­
jąc twarz pszennymi otrębami lub 
kawałkiem rozmoczonej w wodzie 
czerstwej bułki po czym spłukujemy 
letnią wodą.

* * *
Pielęgnacja Włosów

Przetłuszczone, matowe włosy my­
jemy szamponem do włosów tłustych, 
a do ostatniego płukania dodajemy 
soku z cytryny lub octu (po occie włosy 
należy raz jeszcze spłukać ciepłą 
wodą). Dwa razy w tygodniu naciera­
my je nalewką lub naparem z ziół. Na­
lewkę dla jasnych włosów sporządza­
my z rumianku i rozmarynu. 3 łyżki 
mieszanki ziół zalewamy 
szkalnką czystej wódki. Po dwóch 
tygodnia cedzimy, zlewamy do bute­
leczki i korkujemy. Dwa razy w tygo­
dniu, przed snem, wcieramy ją we 
włosy i skórę. ,

Dla włosów ciemnych najlepszy 
jest napar z majeranku i lawendy. 
Dwie garście tych ziół zalać litrem 
wody i gotować przez 20 minut, prze­
cedzić. Po umyciu głowy mydłem i wy­
płukaniu wodą, spłukać włosy letnim 
naparem.

Włosy zniszczone trwałą ondulacją 
należy podciąć i pozwolić im odpocząć 
przez kilka tygodni bez ondulacji i 
kręcenia na watki. 

pliny sportu. Przecież po raz pierwszy 
rekord świata ustanowiła w roku 
1962. Od tego czasu zawsze znajduje 
się w bardzo wysokiej formie. Suk­
cesy nigdy nie zawróciły jej w głowie.

Przeciwnie — mobilizują ją do 
podejmowania rywalizacji z próbują­
cymi atakować jej pozycję przeciw­
niczkami. Z konfrontacji tych wy­
chodzi zawsze obronną ręką.

Sportowemu bakcylowi, który poł- 
knąła jeszcze w Liceum Ogólnokształ­
cącym w Otwocku, a na drodze pod­
czas studiów . . . ekonomii rolnictwa 
Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiej­
skiego w Warszawie, stara się pod­
porządkować swe życie. Jest matką 
dwojga dzieci, sumiennie wykonuje 
swój zawód, a przy tym potrafi wy­
gospodarować czas na działalność 
sportową. Piastuje ponadto odpowie­
dzialną funkcję przewodniczącej Ko­
misji Zdrowia, Opieki Społecznej, 
Ochrony Środowiska i Sportu w Lesz­
nie. W mieście tym, będącym od 1975 
roku stolicą nowego województwa, 
należy do najpopularniejszych posta­
ci. O pierwszeństwo mógłby z nią 
rywalizować chyba tylko ... jej mąż, 
trener kadry narodowej szybowników, 
Józef Dankowski. Jest on zresztą naj­
lepszym jej doradcą i ma znaczny 
udział w sukcesach małżonki.

Mama rekordzistka, posiadaczka 
najbardziej cenionego w tym środo­
wisku Medalu Lilenthala, od 1976 
roku kibicuje wraz z resztą rodziny 
16-letniemu synowi Jackowi. Od 1977 
r. posiada on Złotą Odznakę Szybow­
cową, a w 1978 r. zdobył mistrzostwo 
Polski juniorów w klasie “Pirat”, 
będąc najmłodzym uczestnikiem za­
wodów. Dało to mu m.in. prawo startu 
w tegorocznych MP seniorów. Czy 
12-letnia siostra Jacka — Dorotka 
pójdzie w ślady mamy, taty i brata, 
jeszcze nie wiadomo?

Niezwykle sympatyczna, powszech­
nie łubiana Adela Dankowska, ani 
myśli spocząć już na laurach. Do koń­
ca roku bl978 przeleciała ona w sumie 
94,000 km. Czołowi szybownicy poko­
nują rocznie przeszło 6,000 km, 
łatwo więc obliczyć, że niebawem 
bilans ten u Adeli Dankowskiej wy­
niesie 100,000 km. Antoine de St. 
Exupery był zdania, że godzina lotu 
powyżej 10,000 m to tydzień, 3 tygo­
dnie, a może i miesiąc na ziemi . . . 
Marzą się Dankowskiej i inne rekor­
dy, zwłaszcza przelot po trójkącie 
na trasie powyżej 1,000 km. Może 
udałoby się to w Astralii, której po­
wierzchnia i warunki termiczne po­
zwalają na uzyskanie wspaniałych 
wyników. L. L.

(“Narodowiec”, Francja)

Surówka z Kapusty 
Czerwonej

Pół małej główki czerwonej kapusty, 
2 jabłka, sok z cytryny, sól, cukier 
do smaku, odrobina pieprzu, 1 jajko 
na twardo, listki zielonej pietruszki, 
2 łyżki oliwy.

Kapustę obrać z wierzchnich zni­
szczonych liści, drobno pokrajać, od 
razu posolić i skropić sokiem z cytry­
ny. Dodać starte jabłka, odrobinę 
pieprzu i cukru, wymieszać z oliwą. 
Ułożyć w salaterce, na wierzchu uło­
żyć rozetkę z pokrajanego na cząstki 
jajka na twardo, przybrać listkami 
pietruszki.

Apel Poległych i Zmarłych
Na Cmentarzu

Jack Sayer Prezesem i Szefem Operacyjnym 
Firmy “Z” Frank Chevrolet

Jack Sayer został wybrany preze- chowawca i trener w szkołach śred-
Gospodarzem tegorocznego Apelu 

Poległych i Zmarłych w dniu Wień­
czenia Grobów było Polskie Stowa­
rzyszenie B. Więźniów Politycznych 
Niemieckich i Sowieckich Obozów 
Koncentracyjnych.
Na żołnierskiej działce cmentarza 

Maryhill zebrały się chicagoskie or­
ganizacje kombatanckie ze sztanda­
rami i licznie stanęła publiczność. 
Przybyła ona czasem z daleka, że­
by uczcić tych, którzy:

— polegli lub zmarli z fan w obro­
nie Ojczyzny,

— zostali bestialsko uśmierceni w 
Katyniu i wymordowani w innych 
sowieckich obozach zagłady,

— zostali zamordowani, zamęcze­
ni lub zgładzeni w niemieckich obo­
zach koncentracyjnych

— oraz tych wszystkich, którzy ra­
tując swe życie od kuli w tył gło­
wy czy niepotrzebnej męczeńskiej 
śmierci w lochach Bezpieki, działali 
i zmarli zdała od Ojczyzny.

Nad zebranymi wznosił się pomnik, 
z inicjatywy SPK Koła Nr 31 im. 
Ii-go Korpusu, wzniesiony wspólnym 
wysiłkiem organizacji polskich, a po­
święcony polskim żołnierzom, którzy 
duszą Bogu, serce Polsce, a ciała 
Ameryce oddali, gdyż nie mogli wró­
cić do Polski, od 1945 roku okupowa­
nej przez Sowiety.

Jako ludzie, którym, naturalnym 
biegiem rzeczy, obecne pokolenie 
przekaże swoje ideały i służbę Ojczy­
źnie — 2 oddzielne znicze za pole­
głych i za zmarłych zapalili przed­
stawiciele Polskiego Związku Harcer­
stwa z II-giej Drużyny Harcerzy im. 
Tadeusza Kościuszki, a dobosze z tej 
samej drużyny odegrali werble.

Ks. Jan Kołaczek, kapelan Polskie-

Zmarła 
Mary Pickford

Santa Monica, Calif. (UPI) — Mary 
Pickford, niezwykle popularna, pier­
wsza w świecie gwiazda filmowa, któ­
ra zrobiła karierę będąc dzieckiem, 
zmarła w szpitalu w Santa Monica, 
w wielku 86 lat na atak serca.

W ciągu ostatnich 15 lat Mary Pick­
ford nie brała udziału w wydarze­
niach publicznych, twierdząc, że chce 
aby obraz “małej, słodkiej dziewczyn­
ki, jaką zazwyczaj grywała, pozostał 
w pamięci widzów”, “nie chcę zepsuć 
wrażenia, jakie robiłam kiedyś” — 
powiedziała gwiazda^

Aktorka nie wzięła nawet udziału 
w uroczystości wręczania “Oscarów”, 
kiedy to w 1976 roku przyznano jej 
specjalną nagrodę za osiągnięcia w 
kinematografii amerykańskiej.

Najbardziej znane pozycje wielkiej 
aktorki filmu niemego to, “Hearts 
Adrift” (który zapewnił jej gwiazdor­
stwo w 1914), “Tess of the Storm 
Country”, “Daddy Long Legs”, “Pol­
lyanna”, “Poor Little Rich Girl” i 
“Rebecca of Sunnybrook Farm”.

Mary Pickford zdobyła nagrodę 
Akademii już w 1928, drugim roku 
ustanowienia, zanim nagrody zaczęły 
być znane jako “Oscary”.

Prawdziwe imię aktorki urodzonej 
w Toronto było Gladys Smith.

Uruguay Tourney To 
Seek Cup Champions 
Montevideo (UPI) — Uruguay 

plans to stage a tournament of past 
and present world soccer champions 
next year to commemorate the 50th 
anniversary of its first World Cup 
triumph, the President of the Urguay- 
an Football Federation said.

Captain Yamandu Flangini said Ar­
gentina, which won the World Cup 
last year, had already agreed to take 
part.

He said invitations would also be 
sent to the four other countries which 
have won the Cup—Brazil, West Ger­
many, Italy and England.

Uruguay won the World Cup in 
1930 and 1950, but failed to qualify 
for the 1978 Finals in Argentina.

Youth Tourney Set
Berne (UPI) — Norway, Belgium, 

Holland, Scotland, Denmark, France, 
Malta, England, West Germany, 
Switzerland, Yugoslavia, Hungary, 
Poland, Czechoslovakia, Bulgaria and 
Austria, the host nation, have quali­
fied for the final series of the Euro­
pean Football Union (UEFA) Inter­
national Youth Tournament, UEFA 
said.

Pokaz Sportowy
Na jeziorze Lambs koło Libertyville 

odbędą się pokazy narciarstwa wod­
nego 17 czerwca od godziny 10 rano 
do 5 po poł. Jezioro znajduje się 
przy skrzyżowaniu drogi nr 176 i auto­
strady 94. 

go Stowarzyszenia B. Więźniów Poli­
tycznych, odmówił podniosłą modli­
twę, zakończoną odśpiewaniem pie­
śni “Dobry Jezu a nasz Panie, daj 
im wiecznie spoczywanie”. Po mo­
dlitwie delegacja Stowarzyszenia w 
osobach dra T. Niedzielskiego, J. Ku­
klińskiego i S. Borkowskiego imie­
niem wszystkich organizacji u stóp 
pomnika złożyła kwiaty.

Do Apelu stanęło 16 organizacji, 
których przedstawiciele wyczytywa- 
li symbolicznie 3 nazwiska poległych 
i 3 nazwiska zmarłych. Poległych ze­
brani czcili zbiorowym stwierdze­
niem, że “polegli na polu chwały”, 
a przy Zmarłych powtarzano “cześć 
ich pamięci”.

Apel Poległych i Zmarłych w służ­
bie Ojczyzny objął nie tylko osoby 
wymienione z nazwiska przez poszcze­
gólne organizacje, ale także miliony 
już dziś bezimiennych, po których:

— nie pozostał nawet ślad grobo­
wego kamienia,

— pozostał tylko popiół w hitlerow­
skich obozach zagłady,

— pozostały tylko resztki w dołach 
Katynia i innych sowieckich obozach 
zbrodni i ohydy,

— lub pozostały tylko spopielałe 
prochy w ruinach bohaterskiej, po­
wstańczej Warszawy.

Po zakończeniu Apelu, krewni i przy­
jaciele długo jeszcze zdobili kwiatami 
poszczególne groby i modlili się na 
nich za najbliższych, pochowanych 
na działce żołnierskiej cmentarza 
Maryhill.

sem i szefem operacyjnym firmy 
“Z” Frank Chevrolet, 6116 N. We­
stern Ave., Chicago.

Wiadomość tę podał Zollie S. Frank, 
pozostający w dalszym ciągu prze­
wodniczącym rady i szefem wyko­
nawczym tej największej firmy sprze­
daży aut Chevrolet.

Jack Sayer

Zawiadomienie o promocji Sayera 
przypadło w czasie obchodzenia 43- 
lecia istnienia firmy.

“Z” Frank jednocześnie — przez 
Chevrolet Motor Division — odznaczo­
ny tytułem “World’s Largest Chevro­
let Dealer” (Największy na świecie 
sprzedawca Chevroletow), nieprze­
rwanie przez ostatnich 19 lat.

Sayer od 1972 roku pracował u 
“Z” Frank na różnych kierowniczych 
stanowiskach, ostatnio wiceprezes 
wykonawczy i główny menażer.

Zaczął on swoją karierę jako wy-

nich i na poziomie kolegialnym.
W New Yorku otrzymał on magi­

sterium psychologii handlowej na tam­
tejszym uniwersytecie oraz bałakarza 
sztuki w Montclair State College po 
otrzymaniu stypendium atletycznego.

Z żoną Lindą jest ojcem dwojga 
dzieci, Stacey 11 i Jon 9.

Zollie Frank rozpoczął swoją ka­
rierę sprzedaży aut w 1936 roku, ku­
pując jedną z najmniejszych firm 
sprzedaży aut znajdującą się w obec­
nym miejscu, na północy.

W 10-ciu latach firma ta — wte­
dy Chrysler-Plymouth — stała się 
największą w skali krajowej.

w 1953 roku przerzucił się na Che- 
vroleta. Dziś przedsiębiorstwo to zaj­
muje ponad 1 milion stóp kwadrato­
wych na North Western Ave. i W. 
Peterson Ave.

“Spoglądamy spokojnie naprzód na 
p. Franka dynamiczną kontynuację 
i równie energiczne przywództwo na 
wiele następnych lat — mówił Sayer 
— był i jest on źródłem ciągłej in­
spiracji dla ponad 500 naszych pra- 
oowników. Każde kierownictwo stara 
się poświęcić uwagę swoim klientom 
każdemu z osobna i indywidualnie 
oraz pracownikom, dbając o to by 
czuli się jak w rodzinie. Mr. Frank 
osiągnął te cele. Jest to unikalne 
w organiźmie tej wielkości”.

Mr. Frank, zwracając się do przy­
padającej Sayer’owi dyrekcji firmy 
“Z” Frank stwierdził: “Wierzę, że 
pod przewodnictwem Jack’a nasza or­
ganizacja będzie się dalej pomyślnie 
rozwijała i prosperowała. Jego osiąg-

Dwie Znamienne
Wypowiedzi

nięcia są znakomite i jest to jed­
nym z powodów, że nasza organiza­
cja znajduje się dalej na czele”.

Oprócz “Z” Frank, Mr. Frank jest 
przewodniczącym rady C. James Pon­
tiac & Wheels, Inc. Najstarsza i jed­
na z największych organizacji wy­
najmu aut. Wheels z flotą około 
70,000 aut i ciężarówek wydzierżawio­
nych jednym z największych korpo­
racji, obchodzi w tym roku swoje 
40-lecie.

Bahamy Odmawiają 
Szachowi Azylu

Nassau, Bahamas. (UPI) — Rząd 
bahamski odmówił byłemu szachowi 
Iranu Mohammadowi Rezie Pahlavi 
azylu politycznego.

Premier Pindling ogłosił decyzję 
w odpowiedzi na zaniepokojenie Ko­
mitetu Obywateli Wysp Bahama, któ­
rzy od momentu zaocznego skazania 
szacha i jego rodziny na karę śmier­
ci przez obecny rząd Iranu, prote­
stują przeciwko pobytowi monarszej 
rodziny na wyspie.

Poinformowane źródła donoszą, że 
troje młodszych dzieci szacha opu­
ściło Rajską wyspę udając się do 
U.S.A., najprawdopodobniej do Kali­
fornii.

Istnieją pogłoski, że Reza Pahlavi 
i jego małżonka udadzą się dzisiaj 
do Kostaryki.

Powszechnego, podejmowano w Oj­
czyźnie “godnie i serdecznie,” jak to 
podkreśla urzędowy program wizyty 
Papieża.

I jest w tym tekście stwierdzenie, że 
na przyjęcie Jana Pawła II, polskiego 
Papieża, przygotowują się i Kościół i 
społeczeństwo, władze kościelne i 
państwowe.
Komitety Kościelne

Zgodnie z uchwałą Konferencji 
Episkopatu władze kościelne utworzy­
ły specjalne komitety, które zajmo­
wały się różnymi zadaniami w zakre­
sie przygotowania wizyty Papieża. 
Tak więc utworzony został Komitet 
Honorowy przyjęcia, na czele którego 
stoi Prymas Polski. W skład Komite­
tu weszli członkowie Rady Głównej 
Episkopatu Polski i inni biskupi oraz 
przedstawiciele różnych stanów i za­
wodów.

Dalej, działa Komitet Koordynacyj­
ny z przewodniczącym biskupem 
sufraganem warszawskim Jerzym 
Modzelewskim na czele. Do tego Ko­
mitetu zaproszono osobistości z całej 
Polski, zwłaszcza z Warszawy, Gniez­
na, Częstochowy i Krakowa, a więc 
z miast, w których odbędą się central­
ne uroczystości papieskie.

Istnieją również Komitety lokalne, 
a więc w Warszawie z przewodni­
czącym biskupem Władysławem Mi- 
ziołkiem, w Gnieźnie z biskupem Ja­
nem Michalskim, w Częstochowie z 
biskupem Miłosławem Kołodziejczy­
kiem i w Krakowie z kardynałem- 
elektem Franciszkiem Macharskim 
na czele.
Polscy Kardynałowie

Społeczeństwo polskie przyjęło z 
wielką radością wiadomość z Waty­
kanu, że na pierwszym Konsystorzu 
za Pontyfikatu Jana Pawła II (30 
czerwca) dwaj Polacy zostaną kardy­
nałami: arcybiskup Krakowa Fran­
ciszek Macharski i rezydujący w 
Rzymie biskup Władysław Rubin, se­
kretarz Synodu Biskupów.

Koła katolickie w Polsce oczekiwa­
ły nowych nominacji polskich kardy­
nałów, bo gdy kardynał Karol Wojty­
ła został wybrany papieżem, wielki 
naród katolicki miał tylko jednego 
Księcia Kościoła, Prymasa Polski, 
kardynała Wyszyńskiego, arcybisku­
pa Gniezna i Warszawy.

A przecież kardynalskie tradycje 
mają Kraków, Wrocław i Poznań, a 
historycznie polska Warmia szczyciła 
się swoimi kardynałami, jak szczegól­
nie kardynałem Hozjuszem.

Jest również tradycją Kościoła, że 
kardynał wybrany papieżem pamięta 
o swojej Stolicy Biskupiej, którą opu­
ścił dla objęcia Stolicy Piotrowej. 
Stąd właśnie metropolita krakowski 
jest kardynałem-elektem.

Wreszcie do tradycji kościelnej na­
leży, że polscy dostojnicy na wyso­
kich stanowiskach w Kurii Watykań­
skiej otrzymują kapelusze kardynal­
skie. Stąd właśnie jest nominacja 
kardynała-elekta Kubina.

Józef Białasiewicz 

Sting Defeats Cosmos 
—Head West 

For Two Game Trip
Coming off a 3-1 victory against 

the defending North American Soccer 
League champion Cosmos, the Chica­
go Sting heads West for games 
against the San Diego Sockers (Fri­
day, June 1) and the Portland Tim­
bers (Wednesday, June 6).

Now in second place in the Central 
Division of the American Conference, 
the Sting hopes to capture its third 
in a row. This past weekend, the 
Sting defeated the Detroit Express 
and the Cosmos to boost its record 
to 6-4, good for 55 points.

The Sting is powered by three of 
the American Conference’s top five 
point producers. Striker Karl-Heinz 
Granitza leads the troops with seven 
goals for 14 points. He is followed 
by winger Peter Ressel (four goals— 
two assists for 12 points) and mid­
fielder Wim van Hanegem (five goals 
—two assists for 12 points).

Coached by Hubert Vogelsinger, the 
Sockers are currently tied for the top 
spot in the Western Division of the 
American Conference with a 5-6 re­
cord and 45 points.

Offensively, the Sockers, winner of 
its division title last season with a 
18-12 record and 165 points, is led 
by Julie Vee who has three goals 
and assists to his credit. San Diego is 
also guided by Leonardo Cuellar, one 
of the finest players in Mexico. Cuel­
lar, who has made over 80 appear­
ances for the Mexican National Team, 
has notched one goal and an assist 
since joining the Sockers.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
przekazując swoje refleksje z uczest­
niczenia w wielkiej pielgrzymce Po­
laków z całego świata, którą podejmo­
wał Papież kilkakrotnie: w kościele 
polskim św. Stanisława, na wspania­
łej audiencji w Watykanie, na Monte 
Cassino, a wreszcie w bazylice św. 
Piotra.

Jego Eminencja ujawnił, że roz­
mawiał z Ojcem św. o Jego piel­
grzymce do Polski.

“Trudno jest wypowiedzieć radość z 
jaką Ojciec św. przygotowuj się ria 
spotkanie z Ojczyzną. Tak serdecznie 
pragnie dotrzeć nie tylko do Stolicy, 
do Gniezna, na Jasną Górę i do Krako­
wa. Rad by sercem i spojrzeniem 
ogarnąć wszystkich rodaków i wszyst­
kie drogie sobie miejsca, z którymi 
związany jest sercem, pracą, przeży­
ciami i miłością.”

Słowo Prymasa wyraża również 
ufność, że “władze państwowe uczy­
nią wszystko, co jest możliwe,” aby 
rozwiązać problemy komunikacyjne 
w dojazdach do miast, które odwiedzi 
Papież.

“Przekazuję wam wszystkim po­
zdrowienia Ojca św., Jego radość na 
spotkanie z umiłowaną Ojczyzną 
wszystkich Polaków” — oświadczył 
Prymas na zakończenie Słowa.

Te dwie znamienne wypowiedzi są 
zgodne z wszystkimi dotychczasowy­
mi oświadczeniami Papieża, Pryma­
sa (kazania) i Episkopatu Polski (Li­
sty Pasterskie) dotyczącymi wizyty 
Ojca św. w Polsce.

W skrócie można je ująć jako za­
sadnicze ustalenia: że Papież przyby­
wa do Ojczyzny jako Pielgrzym, aby 
wędrować po umiłowanej ziemi pol­
skiej śladami polskich świętych, szla­
kami męczenników i wyznawców . . . 
że jest to religijna pielgrzymka do 
miejsc kościelnej i narodowej chwały 
Narodu, z którego wywodzi się Na­
miestnik Chrystusa na ziemi, tak sil­
nie podkreślający Swój żarliwy, pol­
ski patriotyzm oraz polskie pocho­
dzenie.

Słuszne jest więc, aby tego wielkie­
go Rodaka, będącego głową Kościoła

“Czerwone Brygady” 
We Francji

Paryż (NYT) - Francuska tajna 
służba ustaliła, że włoskie bojówki 
terrorystyczne “Czerwone Brygady” 
utworzyły w Paryżu podziemną “stra­
tegiczną kwaterę główną,” z zada­
niem zbierania informacji o ludziach 
z francuskiej służby bezpieczeństwa 
państwowego i nawiązania bliższych 
kontaktów u ultra-lewicowymi bojów­
kami francuskimi.

Ustalono także, że czołowi bojówka- 
rze włoscy spotykają się często w pa­
ryskich jadłodajniach i w szkołach 
języków obcych, planując w czasie 
tych spotkań nowe ataki terrorystycz­
ne we Włoszech. Po tych spotkaniach, 
instrukcje przekazywane są telefo­
nicznie bojówkarzom we Włoszech.
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Kto Ponosi
Odpowiedzialność

(Ciąg dalszy zestr. 1-ej) strony władz agencji rządowej, McNeff 
cen oraz nacisk stawiany na rozpo­
częcie poszukiwania dowodów dopro­
wadziły do przesunięcia go do innej 
pracy, gdzie nie ma wglądu w sprawy 
ewentualnych nadużyć.

McNeff, który do ubiegłego roku 

podjął prywatne spotkania z przedsta­
wicielami Kongresu, na których wy­
rażał swoje zaniepokojenie zaistniałą 
sytuacją. Od tego czasu — powiedział 
McNeff — odmówiono mu dostępu do 
akt, na podstawie których mógłby 

pracował w Departamencie Energii 
zajmując się obserwacją potencjal­
nej, przestępczej działalności w prze­
myśle naftowym, został przesunięty 
z Houston do Dallas, gdzie wykonuje 
mało znaczącą pracę.

Rozczarowany brakiem akcji ze

“zebrać dowody obciążające niektóre 
kompanie i przedstawicieli rządu”.

Podczas wczorajszego posiedzenia 
rep. Albert Gore Jr. (D-Tenn.), po­
pierając zaniepokojenie McNeff, po­
wiedział: “Jest prawdopodobne, że 
Kongres natknął się na największą 

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy ojciec, 
dziaduś i pradziaduś nasz, śp.

Franciszek 
Puszynski 

(mąż śp. Wiktorii) 
(ojciec śp. Ryszarda) 

po krótkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. 
Sakramentami, dnia 30-go maja 
1979 roku, o godzinie 10:30 rano, 
w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od 
2-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 1-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowe­
go, pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., 
do kościoła Sw. Tekli, a stamtąd 
na cmentarz Sw. Józefa, na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Irena, Bronisław, Ludwika, Ade­
la, Serafina i Leokadia, dzieci; 
Edward Wlezień, Ludwik Henrich, 
Jan Naples, Aleksander Nastoff, 
Franciszek Różański, zięciowie; 
Emilia, synowa; wnuki, wnuczki 
i prawnuczęta; wraz z całą rodzi­
ną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. Ma­

lec i Synowie.
Telefon: 774-4100.

nielegalną konspirację w naszej histo­
rii, konspirację, która kosztuje miliar­
dy dolarów i być może trwa aż do 
dzisiejszego dnia”.

Przewodniczący Podkomitetu Prze­
stępczości, rep. John Conyers (D.- 
Mich.) wyraził przekonanie, że “we­
wnątrz Departamentu Energii istnieją 
niedociągnięcia, które nie są jedynie 
niedopatrzeniem. Istnieją bardzo 
poważne nadużycia”. Rep. Albert 
Gore poparł zdanie McNeff’a o wyde­
legowaniu specjalnego prokuratora dla 
zbadania przypuszczalnej, nielegalnej 
działalności przemysłu naftowego.

McNeff dodał, że większość, jeżeli 
nie wszystkie kompanie, były wcią­
gnięte w nielegalne praktyki, twier­
dząc, że rząd posiada na to dowody.

Dieta Przyczyną Śmierci 
Wdowa Oskarża

Cheyenne, Wyo. (UPI)—Autor książ­
ki zatytułowanej “The last chance 
diet”, dwaj lekarze i trzy firmy far­
maceutyczne zostali oskarżeni o spo­
wodowanie śmierci Johnnie Eugene 
Berry, który zażywając płynne pro­
teiny “amino-pro-liquid” zmarł w 
lipcu 1977 roku.

Wdowa, Della Berry Hunton wini 
lekarzy i producentów o niedopeł­
nienie obowiązku powiadomienia jej 
zmarłego małżonka o niebezpieczeń­
stwie konsumpcji przyśpieszającego 
trawienie środka. Wdowa żąda odszko­
dowania na łączną sumę $7 milionów.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Ewa A. Sipiora
(z domu Wielgus, żona śp. Józefa)

po ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakra­
mentami, dnia 28-go maja 1979 roku, o godzinie 8:15 rano, w podeszłym 
wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś po 4:30 Po południu.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2-go czerwca, o godzinie 10:15 rano, 

z Casey-Laskowski Funeral Home, pnr. 4540-50 W. Diversey Ave., do 
kościoła św. Władysława (Msza św. o godz. 11-ej), a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Janina (Kazimierz) Lata, Charlotte Oster, Anna (Franciszek) Szy­
dłowski, Dorota Sipiora i Phyllis Mikrut, córki i zięciowie; Edward (Lucille), 
Józef (Eleonora), Czesław (Shirley) i Edmond (Joyce), synowie i synowe; 
oraz wnuki, wnuczki, prawnuki i prawnuczki; wraz z całą rodziną.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat, szwagier, dziaduś, zięć i wuj nasz, śp.

Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski. Telefon 777-6300. 31,1

Henryk Reder
po ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 29-go maja 1979 roku, o godzinie 4:30 po południu, w średnim 
wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś po 4:30 po południu.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2-go czerwca, o godzinie 9-ej 

rano, z Casey-Laskowski Funeral Home pnr. 4540-50 W. Diversey Ave., do 
kościoła Najśw. Marii Panny Anielskiej, 1825 N. Wood St. (Msza św. o 10-ej), 
a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Helena (z domu Kaczmarek), żona; Diana (Jakub) Zito i Gracja, córki 
i zięć; Marek (Karolina) Jans, brat i bratowa; ANTONI REDER, BRAT 
Z RODZINĄ W POLSCE; Maria Kaczmarek, teściowa; Wiktor Kaczmarek, 
szwagier; Paula Zito, wnuczka; oraz bratanki, bratanice, siostrzeniec i sio­
strzenica; wraz z całą rodziną.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy brat nasz, wuj mój i przyjaciel nasz, śp.

Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski. Telefon 777-7300.

Zbigniew Z. Godlewski, md, PhD, f.r.c.p
Założyciel i koordynator Copernicus Medical Research Foundation 

Członek Sztabu szpitali Henrotin i Nazaretanek 
(syn śp. Zygmunta i śp. Heleny z domu Górskiej) 

nagle pożegna) się z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 
29-go maja 1979 roku, o godzinie 1:30 po południu, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś w czwartek po 4:30 po południu, w piątek, 
od 1-ej po południu.

Pożegnanie i modlitwy liturgiczne odbędą się w piątek o godzinie 8:30 
wieczorem, w zakładzie pogrzebowym Casey-Laskowski Funeral Home, 
4540-50 W. Diversey Ave.

Pochowanie zwłok prywatnie.
Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 

w ciężkim żalu pogrążeni:
Władysław (Janina), brat i bratowa; Jerzy Godlowski, bratanek 

z rodziną w Polsce; oraz przyjaciele.
Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski. Telefon 777-6300.

★ Pomoc Domowa
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WAREHOUSE 
ORDER PICKER

WE NEED BRIGHT INDIVI­
DUAL FOR EXPANDING WARE­
HOUSE. EXPERIENCE A PLUS, 
OR WILL TRAIN SOMEONE 
WHO IS WILLING DO LEARN. 
VERY GOOD SALARY AND 
BENEFITS.

BOOKKEEPER
Wanted. Part Time. 

Will Train.
Call 733-6600

Ask for Michael.

MAINTENANCE PERSON
Jack of all trades needed. Strong 
in carpentry, plumbing & tile. Per­
manent position with some overtime. 
Call for interview Bob Ward, SOM- 
MERSET HOUSE,5009 N. Sheridan 
561-0700.

SEAMSTRESS/ 
ALTERATIOM LADY 

Southwest side location is looking for 
a reliable person experienced in all 
phases of sewing and alterations. 37% 
hour week, 5 days per week. Excellent 
salary and benefits.

CALL SYBIL 927-5601

DANN-DEE 
DISPLAY FIXTURES

ELECTRIC MOTOR REPAIR 
Men wanted with experience. Will 
also train mechanically inclined men.

Experience Not Necessary 
CALL 925-2464

CABLE CRANE OPERATOR
Experienced. Union shop. 40 hours 
minimum per week.

DREYFUSS METAL COMPANY 
643-0040

WANTED 
HOUSEKEEPER CARE 
for Drs’ aged mother. Live-in 24 hrs. 
Substitute for vacations. Some know­
ledge of English nec.

243-3130

DOŚWIADCZENI 
MURARZE POTRZEBNI 

HIRSEKORN 
CONSTRUCTION CO.

357-2300

POTRZEBNA POMOC DO 
OGÓLNEJ PRACY 
W RESTAURACJI

Musi Mówić Trochę Po Angielsku
DAYTON INN . . . 944-9741 

1561 N. Dayton_______

FOR APPOINTMENT CALL 
IN ENGLISH PLEASE: 

527-5828

Phone for Appt.

960-1032

KOSMETYCZKA
Potrzebna od zaraz do ekskluzywnego 
salonu w Austin, Tx. Dobre warunki 
pracy, zarobki, możliwość awansu. 
Życiorys, fotografię, kopie dokumen­
tów przesłać do:

HALINA P.O. BOX 9486
Austin, Tx. 78766 Tel.: (512 ) 345-262T 
Potrzebna manikurzystka i fachowa; 
masaży sika._________ ___________t

'........ .  gospodyni '
$1004125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241 tab 824-1843

ORDER COSTING
AND

INVENTORY CONTROL
Prefer Individual With METAL 

SERVICE CENTER Background 
CALL JIRO NAGUMO 

455-7979
WOLFF METAL SERVICE INC. 

11305 Franklin 
Franklin Park, IL 60131

PAINTER & wallpaper hanger. 
Experience necessary. 771-9060 or 
456-3782.

BODY FENDER 
COMBINATION MAN 

Minimum of 5 years experience. Ex­
cellent working conditions, good pay. 
50/50 commission. Steady work. All 
benefits.

Harry Hansen... 864-3000 
CENTRAL MOTORS Evanston

FACTORY HE1P
Experienced women needed for punch 
press, assembly and drill press. Call 
for appointment. Must speak English.

772-9364 
NAGEL-CHASE MFG. 

1810 N. Kilbourn Chicago

R.N.’S and L.P.N.’s
PERMANENT STAFF POSITION FOR

R.N.’s and L.P.N.’S
Good salary with fringe benefits, 50 
bed, fully acredited HOSPITAL AND 
PROGRESSIVE MEDICAL STAFF. 
Call collect 605-845-3692, Monday 
thru Friday between 7:00 a.m. and 
3:00 p.m.

Mary Ann Trager, 
Director of Nurses

MOBRIDGE COMMUNITY HOSPITAL
Mobridge, South Dakota

JANITOR
Full time permanent position. Hours 
11 p.m. — 7:45 a.m. Monday thru Fri­
day and Sunday 6 p.m. — 8 a.m. Mon­
day. Some previous related experi­
ence desirable. Knowledge of English 
is required. Excellent employee bene­
fits program. C.T.A. transportation to 
the door. Call for appointment.

787-2846
Equal Opportunity Employer

JANITOR-ASSISTANT
For Des Plaines &-Apartment Com­
plex. Repairs & apartment cleaning.

Call 437-4169

GENERAL 
PLANT HELP

Small Northwest Chicago pharmaceu­
tical co. has opening for general chem­
ical worker in plant. Good starting 
salary plus paid pension and health 
nsurance plans. CALL:

583-3134

MĘZCZYZNA
Do pracy na farmie ho­
dowli koni.

Dzwoń wieczorami.
Tel. 359-4800

COOK
Cook needed in 99 bed North 
side intermediate care facility. 
Must have nursing home — 
kitchen experience. Call Bet. 

10&2M-Fonly.
929-2931 929-3082

JANITORIAL
Full or prt. time for husband & wife 
team. Own transportation. Must speak 
some English. All work in Franklin 
Park area. For more information 

547-5777
Between 9 AM-5 PM — Mon. thru Fri.

Uwolnieni
Los Angeles. (UPI) — 35-letni Ray­

mond Lee Harvey, który spędził więk­
szość swego życia w zakładach dla 
umysłowo chorych, został wypuszczo­
ny z 3-tygodniowego aresztu, gdzie 
zatrzymano go z podejrzeniem o bra­
nie udziału w przypuszczalnym zama­
chu na prez. Carter’a.

Harvey’a aresztowano 5 maja pod­
czas przemówienia prezydenta wygła­
szanego w śródmieściu Los Ange­
les.

Mężczyzna powiedział policji, że 
miał dać zamachowcom sygnał do 
strzału do prezydenta.

Władze federalne aresztowały 
wskazanych przez Harvey’a trzech 
rzekomych zamachowców.

Przypuszcza się, że mężczyźni zna­
jąc stan umysłowy Harvey’a mogli 
po prostu “zażartować” z niego, wcią­
gając go w “intrygę”.

Przedstawiciel FBI powiedział, że 
śledztwo nie wykazało żadnych po­
ważnych zamiarów zamordowania 
prez. Carter’a.

Zmarł 
Dr Z. Godlowski

Wczoraj pożegnał się z tym świa­
tem dr Zbigniew Zygmunt Godlow­
ski, założyciel Copernicus Medical 
Research Foundation (w 1973 r.), 
współpracujący ze szpitalami Henro­
tin i Nazaretanek, oraz z instytutem 
badań naukowych Uniwersytetu 
Northwestern.

Dr Godlowski urodził się w Kra­
kowie w 1904 r. Po studiach na 
Uniw. Jagiellońskim, uzupełniał swą 
wiedzę medyczną w Berlinie i Wie­
dniu (w latach 1935-36). W 1939 r. 
odbył służbę w wojsku, do Stanów 
Zjednoczonych przybył w 1953 r. ze 
Szkocji.

W ostatnich latach poświęcił się 
badaniom nad rakiem.

Zwłoki śp. dr. Godłowskiego spo­
czywają w zakładzie pogrzebowym 
K. Laskowskiego, 4540 W. Diversey 
Ave.

Cześć Jego pamięci!

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukachańsza matka 
babcia nasza, śp.

Sophie Ryłko 
(z domu Neumen) 
(żona śp. Joseph, 

matka śp. Richard) 
była członkini Chóru Filharmonia, 
po długiej chrobie, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 29-go maja, 1979 
roku, o godzinie 6:05 rano, w po­
deszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś .« 
od 3 do 10 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 1-go czerwca, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego, 
pnr. 3440 N. Central Ave., do ko­
ścioła św. Ferdynanda, Msza św. 
o 9:30, a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha, na parcelę familij­
ną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Florence (Arthur) Ostrowski, 
Joseph (Virginia), córka, zięć, syn 
i synowa; Richard, Mary, William 
Ryłko, wnuczęta; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Matz Funeral Home.
Telefon 545-5420.

TOOL & DIE
If you are experienced in con­
structing and repairing dies, our 
torque wrench plant has the 
opportunity you are looking for. 
A High School education or equiv­
alent and 5 years experience are 
required. We have a new wage 
package and now offer top pay 
as well as good benefits. We 
also have opportunity for over­
time and future growth. If you 
meet the above requirements and 
would like the security of working 
for a large industry leader, come 
in and apply at:

DRESSER 
INDUSTRIES 

3201 N. Wolf Rd.
Franklin Park 

455-8210
Equal Opportunity Employer M/F_______

Machinists
Clow Corporation, a manufacturing leader in the specialized 
valve industry has opening for Lathe Hands on their second 
shift.
The successful applicants will have a minimum of one 
year’s experience in the operation and set-up of lathe and 
boring mills. Experience in working with close tolerances 
is a requirement.
We offer a benefits program which includes a competitive 
wage with a salary review after three months, health 
insurance, a company savings plan, a retirement package 
and a progressive and pleasant atmosphere within which to 
work.
If you have the abilities we need and are seeking a career 
opportunity where you can grow, call me for an interview.

For Prompt Consideration Phone 
NANCY CARDER 

325-6000 Ext. 412

JANITORS
Full time for an executive office 
bldg in Oak Brook. Evenings. From 
4:30 p.m. to 12:30 A.m. Mon. thru 
Fri. Experience helpfull. Must be re­
liable & have own transportation.

595-8222
9AMto6PM

Praca Żeńska
FEMALE KITCHEN HELP 

full or part time 
KLIMEK’S KORNER 

552 W. 18th St. 
733-6131

SZUKAM panią do pilnowania dwojga 
dzieci. Najchętniej w średnim wieku, 
nowoprzybyłą z Polski. Może zamie- 
szkać lub dojeżdżać. 685-3725._____
POTRZEBUJEMY kobiety do jednego 
dziecka z zamieszkaniem. 338-4973 po 
6-ej.

CZYSZCZENIE
Pani do czyszczenia raz w tygodniu. 
Musi być odpowiedzialna i mieć refe­
rencje. Lokacja w Evanston. Dzwoń 
po angielsku po 6-ej wiecz.: 866-7895,

OGÓLNA PRACA 
DOMOWA

Odpowiedzialna, schludna,. Nie ma 
gotowania. 2—3 dni tygodniowo. Musi 
mówić trochę po angielsku. Dzwonić 
______ wieczorami: 787-4475.______

FAMILY WITH 2 
YOUNG CHILDREN 

LOOKING FOR 
NICE WOMAN 

to clean house weekly and do light 
ironing. Located in Lincoln Park area. 
Close to bus and “L” transportation, 
current references required.

Call in Person 
642-0872 after 2 p.m. weekdays

GENERAL MACHINIST
Knowledge & experience with machine 
shop equipment such as: Lathe, Drill 
Press & Mill.

CALLEDMcNEVIN
CHAMPION BLOWER 

& FORGE, INC.
100 W. Central Ave.

Roselle, Illinosi 60172 
529-2060

PACKERS
All usual company benefits. 

Apply in person to: 
Mr. Good 

MINERALLAC ELECTRIC CO. 
466 Vista, Addison, Ill.

Operatorka
Do Haftowania

Musi być zdolna do czytania angiel­
skich instrukcji.
REPP ENTERPRISES 463-5955

BARMANKA do pracy na noc. Zgła­
szać się do Rite Liquors, 1649 W. 
Division.

WELDERS
Clow Corporation, a national leader in the manu­
facturing of specialized valves and pumps has openings 
for Welders to work day shift at our Westmont 
location.
The selected individuals will have a minimum of 
3 years’ experience in MIG and Sub-Arc welding. The 
ability to read blueprints will also be needed for this 
position.
We offer a benefits program which includes a competi­
tive wage with a salary review after three months, 
health insurance, a company savings plan, a retire­
ment package and a progressive and pleasant place 
to work.
If you have the experience in welding that we need, can 
read blueprints and are looking for a job where your 
hard work will be noticed and properly rewarded, 
then call me for an interview. For immediate con­
sideration, contact
NANCY CARDER

325-6000 Ext 412, VLwW I

' POSIADAMY PRACE FIZYCZNE ' 
LUB UMYSŁOWE 

DLA WSZYSTKICH 
Irene’s Employment Agency 

6201W. TOUHY ' 631-8878

Draftsperson 
Rapidly growing company in Down­
ers Grove needs Experienced Drafts­
person. Knowledge of prints required. 
Pleasant working conditions. Good 
company benefits. Excellent starting 
rates.

SPRZĄTANIE
Przyjmujemy aplikacje 5-go, 7-go, 12-gO 
i 14-go czerwca. Możesz przyjść z tłu­
maczem.

Zgłoszenia osobiście do

MAINTENANCE SERVICE CO.
130 N. Franklin, Chicago 

POTRZEBNY instrumentalista mu­
zyczny śpiewający lub solistka.

486-6913 — dzwonić po 5-ej.

UP TO $200.00 
WEEKLY PART TIME 
Clipping newspaper articles. 
Call 843-7002 For Information 
9 A.M. to 5 P.M. Monday-Friday

CLOW CORPORATION
40 Chestnut Avenue 
Westmont, III. 60559

Equal Opportunity E mptoypr M F

Factory

CLOW CORPORATION
40 Chestnut Avenue 
Westmont, III. 60559

Equal Opportune Cmpioyar M f
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Machinists
Rapidly growing company in Down­
ers Grove needs Experienced Machi­
nists. Knowledge of prints & machine 
set-up required. Pleasant working 
conditions. Good company benefits. 
Excellent starting rates. Phone for 
appt.

960-1032
MACHINIST

We have openings for the fol­
lowing jobs in our Tool Room:

•Junior Mold Maker 
•Maintenance Machinist 
•Machinist — Tool Room

Overtime is available. 
Good company benefits. 

PRECISION VALVE CORP. 
2930 N. Ashland Ave. 

Phone: 348-1201

POTRZEBNY PIEKARZ
Zgłaszać się do: 

princess pastry shop 
5530 N. Talman Ave.

PA 5-8737

JANITOR 
DO SPRZĄTANIA 

Stała praca. Dobre wynagrodzenie. 
TRZEBA MIEĆ WŁASNE AUTO.

______________287-1946______________

MACHINIST
SMALL MACHINE REPAIR
Electrical Knowledge 

Necessary
Old Established Company 

FRINGE BENEFITS
772-1502
GLAZER

Non-union shop. Must be experienced. 
Salary open. Must be able to commu­
nicate in English. CALL

286-4945

POTRZEBNY 
BLACHARZ 

SAMOCHDOWY 
Tylko z doświadczeniem. Od 
zaraz. .

Tel.: 539-6820

TRAILER MECHANICS 
Experienced Trailer Mechan­
ics. Body men and tank npen 
apply only. Must have tools 
and be able to weld.

APPLY AT SERVICE OFFICE: 
FRUEHAUF DIVISION 

5330 W. 47th St. 
585-5600

OR
1717 W. Pershing 

376-6400
Chicago

Equal Opportunity Employer

Factory
Automatic screw machine 
Brown and Sharpe set-up men and 
operators. Modern new plant in Do­
wagiac, Michigan. Recreational area. 
Minutes to and from work without 
traffic congestion. Full benefits and 
modem equipment.

ALSO
New Britain set-up man and trouble­
shooter for 2nd shift. 12 new 51, 52, 
62. Relocation expenses and interviews 
paid. Write or call:
LARRY KANE at 312-588-2874 

HAMILTON-PAX
3745 N. Kedzie/Chicago, IL 60618 

GWINTOWNICA 
Potrzebuje dobrego ustawiacza 
i/lub operatora do fabryki 
w Elmhurst. NEW BRITAIN 
& ACME. Doświadczenie po­
mocne. Najwyższa płaca. Gwa­
rantowane minimum 50 godzin. 
Bardzo płynny rozkład pracy. 
Ułóż sobie własny — 10 do 
12 godzin. Może pracować 4 
lub 5 dni w tygodniu. Musi być 
b. dobry.

Dzwoń: Warren — 832-7714.

MACHINISTS
GENERAL

Familiar with four jaw chuck 
and able to hold close toler­
ances. 1st or 2nd shift.Com- 
pany benefits.

BABBITTING SERVICE 
_____ 378-2005_________

EXPERIENCED 
COIL WINDING 

FOREMAN
We offer an excellent opportunity for 
advancement, excellent salary and 
benefits. We are an equal opportunity 
employer.

CALL ARTHUR JOSEPH 622-7010

Factory

MACHINE OPERATOR
Scoring machine operator & set-up 
man for cardboard box mfg. compa­
ny. Experienced or trainee. Call: 

421-0134
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FACTORY OPENINGS
We are a major manufacturer and distributor of medical diagnostic 
equipment with immediate openings for qualified individuals.

• MODEL MAKER
• DRILL PRESS SET-UP AND OPERATE
• COIL WINDER
• ELECTRICAL ANALYZER/REPAIR
• WIRE AND SOLDERERS
Hands on familiarity and good record, will qualify you. In return for 
your skills, we offer you an excellent salary/benefit package, and mod­
ern work environment.

For immediate consideration, call:
NANCI BREWSTER

296-4488
XONICS Medical Systems

515 E. Touhy, Des Plaines 60018
Equal Opportunity Employer M/F

FACTORY OPENINGS
A leading manufacturer and distributor of diagnostic medical equipment 
is starting a 2nd shift. We have immediate openings for experienced 
individuals w/ a good work record.

HOURS: 4 P.M. -12:30 A.M.
• DRILL PRESS SET UP AND OPERATE
• MILLING MACHINE SET UP AND OPERATE
• HAND SCREW MACHINE OPERATOR
• SHEET METAL A—BRAKEMAN
• SHEET METAL A—STRIPPIT
• SHEET METAL B—BEHRENS
• SHEET METAL B—SHEAR
• PUNCH PRESS SET UP AND OPERATE
• TOOL MAKERS
• MODEL MAKERS

We offer good starting wages, excellent benefits, and modern work 
environment.

For Immediate consideration, Call: 
NANCI BREWSTER

296-4488
XONICS Medical Systems

515 E. Touhy, Des Plaines 60018
Equal Opportunity Employer M/F

SPRING LOOPER-SET UP MAN
Wanted man to run LOOPING AND WIRE FORMING DEPART­
MENT in Chicago Area Spring Mfg. Co. Must be familiar with 
set-up on Sleeper and Hartley Looping Machines, AIR TOOLS, 
KICK PRESS etc. and be able to design secondary tools for own 
set-ups. Knowledge of load testing necessary. Top level salary, 
starting bonus, vacation pay and fringe benefits. Really a great 
opportunity. Don’t let it slip by.

* INTERNATIONAL SPRING CO.
4 ,■>. . „ 826-6124

Natychmiastowe otwarcie:

POTRZEBNY SPRZĄTAJĄCY 
Stała praca, od poniedziałku do piątku włącznie 

(8 rano do 5-ej po poł.) 
wygodne bliskie północne położenie. Wolimy doświadczonego(ą).

Dzwoń Sharon Valko: 641-3177

CRANE
OPERATORS

Crawler Magnet
Operators for a full 

time 2nd shift. 
Steady work.

Apply in person,
1441N. Magnolia

or call,
489-1200
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POMOC 
Menażerowi Fabryki 
Nauczy się robić zakupy, planowanie 
i ekspedycja w fabryce śrub. Stała 
praca, wielka sposobność dla osoby 
z ukończoną szkołą handlową i orien­
tacją w mechanicznych rysunkach. 
Fabryka w północnym przedmieściu.

Dzwoń: GENE DeMART 
761-8400

SPĘCZANIE NA ZIMNO
(COLD HEADING)

30-to letnia mała fabryka elementów 
złącznych potrzebuje doświadczonych:
• Sekcyjnych (Header Meh)
• Walcowników na noc (Night Roller

Men)
• Dłutowników (Slotter Men) 
Wszystkie świadczenia, przyjemna 
grupa na północnym przedmieściu. 
DZWON DO GENE NA NR. 543-2620

Między 8-ą a 11-ą Rano lub 
761-8333 po Dej po południu

ASSISTANT 
PLANT 

MANAGER
SAKRETE Products 
manufacturer has opening 
for assistant to plant man­
ager.
Top salary. Benefits. 
Great future. For appoint­
ment call Don Ross, 
678-6220.
SAKRETE DRY MIX 

CONCRETE CO.
10352 Franklin Ave.

Franklin Park, 11. 60131

FOREMAN TRAINEES
Over 30? We are looking for respon­
sible people to work year around 
in the basement waterproofing field. 
We train the right persons. No lay 
Offs. Must have your own transporta­
tion from home to office. Preferably 
class C license. Plenty of room for 
advancement.

CALL MR SHERMAN 
after 10 A.M. at: 

_____________ 452-9805.___

MECHANICZNO- 
ELEKTRYCZNA 
KONSERWACJA 

Będzie brał udział we wszystkich fa­
zach konserwacji produkcji włączając 
mechaniczną, instalacje hydrauliczne 
ii naprawy elektryczne.■ Normalne-j' 
świadczenia. Płaca zależna od zdol­
ności i doświadczenia.
PAPER CONVERTING Corporation 

1101 s. Kilbourn, Chicago, Dl.
Dzwoń Po Angielsku 826-5800 

Mechanik Konserwator 
Wymagana ogólna znajomość 
mechanicznego i elektrycznego 
ekwipunku. Wymagane do­
świadczenie. Świetne świad­
czenia. Dobra płaca.

JOHNRADZAK 
_______ 865-1077______  
TOOL AND DIE 

MAKER
Looking for experienced Tool and Die 
Maker. Excellent job opportunity 
with growth potential to the right 
individual. Good company benefits. 
Must speak English. Call for appoint­
ment.
MR. JANOS 525-7825

NAGEL-CHASE 
MFG. CO.

Northside Location

MECHANIK
- INSTALATOR

Szybko rozwijająca się kom­
pania nadwozi ciężarówek, po­
trzebuje instalatora na pełen 
czas. Doświadczenie pomocne. 
Lekkie spawanie. Musi mieć 
własne narzędzia i chcieć pra­
cować. Płaca zależnie od zdol­
ności. Dzwoń po angielsku do 
BOBWIENBERG 586-1025

DIE SETTER
Looking for experienced Die Setter for 
punch press and welder. To supervise 
and train machine operators. Out­
standing growth opportunity. Must 
speak English. Call for appointment. 
MR. NELSON 525-7825

NAGEL-CHASE MFG. CO.
Northside Location

INSPEKTOR 
(2-GA ZMIANA) 

Na pełen lub część czasu w 
fabryce tłoczenia metali (me­
tal stamping) poszukuje się 
osoby do inspekcji pierwszej 
sztuki do ustawiania na matry­
cy i części w produkcji.

Świetne świadczenia. 
Dobra płaca.

JOHNRADZAK 
865-1077

ZATRUDNIĘ pracowników z do­
świadczeniem przy aluminum siding. 
Dzwonić po 7-ej wieczorem. Tel.: 

792-1595.

Security Guard
Full time. Must speak good English & 
Polish. Have good work record. Job 
includes maintenance work.

NORTHWESTERN 
SAVINGS & LOAN 
2300 North Western 

489-2300
E.O.E.

JANITOR
Older man preferred. Must speak Eng­
lish. 40 hour work week. General 
cleaning. Paid hospitalization. Bus to 
door.

CLYBOURN METAL POLISHING
2240 N. Clybourn 

LA 5-8162

jf Interesy
SALA BANKIETOWA NA SPRZEDAŻ

Ma dużo zamówień z góry. Lokacja 
w okolicy Belmont i Central. Umiar­
kowana cena. Dzwonić między 9-tą i 
5-tą po poł.

Tel. 980-6905 lub 725-4851 

★ AUTO
SPRZEDAM samochód Plymouth, 
1975.282-1354. ____________________

DO SPRZEDANIA Chevrolet i Dodge, 
6 cylindrowe. 278-4392.

‘70 GREMLIN, telefonować po 7 wie­
czór: 276-9380.______________________

‘74 BUICK ELECTRA, cena tylko 
$1,375. Telefonować 251-5300 albo 275- 
5297 i prosić o Ewę.

OLDSMOBILE Delta 88 1973 w bardzo 
dobrym stanie. — 486-6913.

★ RUMMAGE SALE
RUMMAGE SALE 

2-go Czerwca od 10 do 3 
w Parafii

Dobrego Pasterza
2545 W. Cortez

WYSPRZEDAŻ UŻYWANYCH RZECZY 
W CERKWII 

2056 N. KEDZIE 
w sobotę 2 czerwca od 10 do 2 i w 
niedzielę 3 czerwca od 12 do 4.

jf MEBLE__________

Central Furniture 
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE WIOSENNYM 
CENY MEBIJ ‘APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIŻONE 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

IIJC OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości. 

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami.................. S198

Komplety mebli do sypialni...........$130
Łóżka piętrowe “bunk” lub 

“Hollywood”................................$78
Kanaoa i fotel.................................... $140
Kanapa rozkładana do spania $105.00 

i [Milska wersalka1
Telewizja kolorowa........................ $320
Komplety mebli do kuchni: stół,

i cztery krzesła “dinette set”.... $95 
Kuchnie gazowe (gas ranges).... $220 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)...................................... .$220
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety 

dojadalni..................................$399
Materace z podstawą sprężynową 

pełnego rozmiaru...................$95.00
Niemieckie szafkowe “stereotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem) ....$420

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku.
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO 
________ Tel. 486-7838_____

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO - TANIO — SUMIENNIE - FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE - DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktom
MIKE DRAGOWICZ • 581-6535

HKontraktorzy * Kontraktorzy

★ Przeprowadzki

ARTHUR 
MOVING & PACKING CO. 

Polska doświadczona firma przewozowa.
Nr. ILL. C.C. 43852 MC-C

PRZEPROWADZKI TANIO, SOLIDNIE
i z GWARANCJĄ.

278-7898 oraz 342-9657
od 8-ej do 10-ej wieczorem.

Licencjonowana, ubezpieczona
i doświadczona 

POLSKA FIRMA PRZEWOZU 
MEBLI i TOWARÓW

CHICAGO MOVING CO.
Nr Licencji ILL. C.C. 47103 MC 
Zrealizuje twoje zamówienie na­
wet w dniu zgłoszenia. Szybka, 
fachowa obsługa. Niskie ceny. 
Tel.: 685-9114 lub-545-9854 

od 8 rano do 10 wieczór

if Dachy
■ u. ■ ■ ... . ■ ■ —■■ ■ i. K ■ ■

rixcHin 

2 ROBIMY DACHY NA GORĄCO I 5 J ZIMNO ORAZ “SHINGLES” IJ F ROŻNE NAPRAWY DACHÓW. F 
F OBLICZENIA ZA DARMO Z F F GWARANCJĄ NA 15 LAT F0 ORBIT ROOFING. F
F Dzwonić Przez Całą Dobę: 0 
! 772-5908 lub 772-6850*

POLEWANIE DACHÓW gorącym 
asfaltem. Łatanie, wygładzanie od 
1 do 6 warstw. Zawsze dobra, 

robota i dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO. 

4146 W. Armitage 
278-1525

NAPRAWA DACHÓW OD $29.95 
I NOWE DACHY 

Specjalizuje Się w Płaskich 
Dachach. Praca Gwarantowana.

B&B ROOFING
TEL.: 685-3653

if Domy Poza Chicago

WŁAŚCICIEL 
OPUSZCZA MIASTO 
PIĘKNY, MUROWANY I 

CEDROWY DOM
W WHEATON, ILL.

4-ry lata stary z 4-ema sypialniami, 
podłogi z twardego drzewa, 3-y ła­
zienki, kamienny kominek, katedralny 
sufit, termalne okna, basement, 2% 
autowy garażu, ekstra parcele.

WYCENIONY NA $139,000 
Tel. 665-3869

SIDING 
i INNE PRACE 
przy remotowaniu domów. 
Najlepsze wykonanie i naj­
taniej w Chicago. Dzwonić 
poS-ej: 486-6913

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

Domy
OPEN HOUSE

SAT & SUN, JUNE 2nd & 3rd 10 to 3 PM

5103 W. DAKIN ST (3900 North)
6 RM Sited Home New Garage Full 
Basement Many Extras. Upper $50’s.

BY OWNER
OPEN SUN -1-4 p.m.
8215 N. KILPATRICK

Newer 2 flat in Skokie. 5 rms, din 
rm. excel, cond. new roof insulated. 
2 car gar. 2 new furnaces. $139,900. 
________ 271-7669-OR 9-3210

ESTATE MUST SELL
OPEN HOUSE - SUNDAY 12-6 
2511 N. MARMORA (5900 W.) 

ST. JAMES PARISH
7 rooms, 4 bedrooms. Gas, 
hot water heat. — $62,500.
ED SLOPER REALTY 

_______ 825-7737_______  
DELUXE 8 UNIT

All brick apartment building with 
basement. Excellent condition. Fully 
leased in nice quiet area..........$183,000

BY OWNER/CALL AFTER 4:30 
678-5624

PORTAGE PARK
Murowany bungalow plus apartament 
w basemencie. Wiele ekstra dodatków. 
Bez agentów. Przez właściciela. 
_____________ 777-1997______________

AUSTIN-IRVING
6 Room Brick Bungalow with 

4 Room Income Apartment 
Patio, 2-Car Garage. LOW 
TAXES, EXTRAS-OWNER 

777-7125
WHEELING, 2-letni, murowany: 3x3, 
3x4. 282-4358.

jf Do Wynajęcia
6 POKOI, ogrzewane, na trzecim. 
Dorosłym, bez zwierząt. EV 4-0682.

APARTMENT 
FOR RENT 
5 ROOMS ... CALL

772-5037 

LARGE LIGHT
4 ROOM APARTMENT
In well kept building. Rental 
$150 and heat. 4200 block of 
West Crystal Street.

CALL AL 2-2928
7 POKOJOWE MIESZKANIE
Świeżo odnowione, ogrzewane. Obsłu­
ga janitorska. 2 łazienki. Jasne, sło­
neczne pokoje. — $195 miesięcznie. 
EU 6-4906 — proszę dzwonić w języku 
angielskim.__________ _____________
4 POKOJE do wynajęcia. 235-3190. 
OKOLICA Marshfield i Chicago Ave.
3 pokoje, nieumeblowane. — $95.00. 

287-1613____________
3 POKOJE dla pracującej kobiety. 
Piec i lodówka włączone. Użyteczno­
ści płacone przez lokatorkę. Musi 
mówić po angielsku. — 489-3296.
3 POKOJOWE mieszkanie do wynaję­
cia. 3155 W. Cullom. — 539-5361.

3 pokoje — Cragin. — 278-3685._______

POKOJ wspólny dla pani, duży, ładnie 
umeblowany. Używalność kuchni.
______________278-7135______________ 

6 POKOI. Świeżo odnowione 2400 Za­
chód i 2400 Północ. $180 miesięcznie. 
Wolimy dorosłych. — 486-7469.  

il

MUROWANY dom 2x6 w Jefferson
Park. Sprzedam w niskiej $90-tce 
Dzwonić po 6-tej: 282-4250.

Dzwoń: 774-4645
Proszę bez pośredników

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
OKOLICA DAMEN i 47-MA 

P/ź piętrowy: 4 pokoje na górze 
i 5V2 na parterze, w bardzo 
dobrym stanie.

LA 3-7754.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Północno zachodnia strona (8700 za­
chód—5200 północ). 6 mieszkaniowy, 
nowoczesny, 4 pokoje w każdym 
mieszkaniu. Dołączony garaż na 2 
auta. My będziemy trzymać pożyczkę. 

763-3359

NILES BY OWNER
Brick ranch. 3 bedrooms, l¥z baths. 
Finished basement. C/A, large lot.

ASKING $97,000
965-3651 After 5:30 P.M.

U TYLKO PRZEZ WŁAŚCICIELA jl 
0 DOM OTWARTY W NIEDZIELE jj

3-go CZERWCA n
Od 11-ej Do 5-ej pp. t

[|LUKSUSOWY: duży basement,!^ 
n kuchnia, “walk-in spiżarnia, pełna i! 

łazienka, pralnia, izby do magazy- [I 
U nowania. 
fll-sze PIĘTRO: zamknięty porczk 
j] z tyłu i wejście, kuchnia, walk-in 0 
n spiżarnia, 2 sypialnie, pokój fron-1! 
i. towy, pełna łazienka. 
" 2-ie PIĘTRO: 3-y sypialnie (walk-i] 
[1 in closets w każdej). Pełen łazien- k 
oka- n
n PRZYSTANEK AUTOBUSOWY U

PRZED DOMEM. $79,900 
l! Dzwoń: 774-4645

★ Rozmaite
SPRZEDAM TRUCK przygotowany 
do prac kontraktorskich. 486-6913 po 
6 wieczorem.

if Malowanie★ Malowanie

MALUJEMY MIESZKANIA
KAŻDE W CIĄGU JEDNEGO DNIA 

Po bardzo korzystnych cenach. 
763-7930 i 6228122

■■■MMMMMMMI———,1- • .... ' 1
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Bilandic Miał Do Dyspozycji 
Na Swą Kampanię Ponad $2 mil.

Były mayor Michael Bilandic miał 
do dyspozycji w swym funduszu prze­
znaczonym na cele kampanii wybor­
czej w roku 1979 conajmniej $1,654,214. 
Dane te zostały ujwanione we wtorek 
przez Clerka pow. Cook. Pieniądze te 
były przeznaczone na koszta prowa­
dzenia kampanii w ramach prawybo­
rów na urząd mayora miasta — z 
ramienia Partii Demokratycznej. 
Bilandic, jak wiadomo, przegrał 
wybory.

Niezależnie od tego, Bilandic oraz 
jego komitet wyborczy, wydal w 
ciągu r. 1978 oraz w drugiej połowie 
r. 1977 — $367,6008, w wyniku czego 
ogólna kwota wydana przezeń na 
cele kampanii wyborczej doszła do 
ponad dwóch milionów dolarów.

Na każdego z głosujących nań wy­
borców, Bilandic miał do dyspozycji 
$5.10. W sumie glosowały na niego 
396,134 osoby.

Oponentka jego — pani Byrne — 
która wygrała prawybory, wydała na 
ten cel $125,000. Większość tych fundu­
szów stanowiły bądź to jej własność 
osobistą, bądź pochodziły od jej rodzi­

ny. Na każdego z 412,908, który głoso­
wali na nią, wydała ona 30 centów.

Ponad milion dolarów, jakie wpły­
nęły do kasy Bilandica z przeznacze­
niem na cele kampanii wyborczej, 
przesłane zostały w ciągu ostatnich 
30 dni przed terminem prawyborów. 
Ponadto suma $192,000 wpłynęła już 
po odniesionej przezeń porażce, jakiej 
doznał w prawyborach w 'dniu 27 
lutego.

Fundusze, jakimi dysponował tym 
razem Bilandic, były dwukrotnie 
większe, niż te, jakie miał łącznie 
do dyspozycji w czasie prawyborów 
oraz ogólnych wyborów w r. 1977. 
Wówczas Bilandic odniósł zwycię­
stwo. Dysponował wtedy funduszem 
wysokości $833,741. Z tego wydał 
$639,560. A więc pozostała mu nad­
wyżka wysokości $191,181.

Zmarły mayor Daley zebrał na cele 
swej zwycięskiej kampanii wybor­
czej w r. 1975 nieco ponad milion 
dolarów, piniądze te zostały wykorzy­
stane zarówno w ramach kampanii 
prawyborczej jak i w czasie ogólnych 
wyborów.

Ulicznych Gangów 
Nasiliły Się Znowu

W ciągu ostatniego weekendu doszło 
do nowej strzelaniny pomiędzy gan­
gami ulicznymi. W wyniku niej został 
zabity młody mieszkaniec południo­
wego Chicago, a trzech innych zostało 
rannych.

19-letni Adrian Covarrubias, zam. 
4856 S. Ashland Ave. postrzelony z 
tyłu w okolice dolnej części kręgosłupa 
zmarł w szpitalu St. Anthony. Stał on 
ze swymi przyjaciółmi przed budyn­
kiem przy 2540 S. Sacramento Ave., 
kiedy około godz. 7:40 wieczorem w 
sobotę podjechał samochód, zapeł­
niony młodymi ludźmi, z którego 
przez okno oddane zostały do stoją­
cego trzy strzały.

Dwie godziny wcześniej w sobotę, 
16-letni Michael Santoyo został po­
strzelony w ramię przez członków 
Spaulding Latin Kings, stojąc na rogu 
24 ulicy i Sacramento.

Następnego dnia, około godziny 3:50 
po południu postrzelono innego człon­
ka gangu, 18-letniego Mario Abarca, 
kiedy stał on na ulicy przed budyn­
kiem 2242 s. Spaulding. Strzały zostały 
oddane z przejeżdżającego samochodu 
Lincoln Continental. Dwie ofiary

przebywają w szpitalu i zdrowiu ich 
nie zagraża niebezpieczeństwo.

W 10 minut po ostatnim wypadku 
zostały także oddane strzały z prze­
jeżdżającego samochodu do 17-letniego 
Santosa Limona, członka gangu, który 
znajdował się przed budynkiem przy 
2300 S. California Ave. Limon został 
opatrzony w szpitalu i wypuszczony 
do domu.

Prowadzący dochodzenie w sprawie 
działalności gangów ulicznych na 
terenie należącym do komisariatu 
policji Harrison, Thomas Shine oświad­
czył, że powodem strzelaniny były 
porachunki gangowe, nie ustalono 
jednak dotychczas do jakich grup 
należą poszkodowani.

Równocześnie w północnej części 
miasta, 17-letni członfek gangu oskar­
żony został o postrzelenie 16-letniego 
Carlosa Garcia, zam. 3123 W. Lyndale 
ul. Ponieważ Garcia zmarł w szpitalu 
Northwest na skutek ran postrzało­
wych w głowę, Milos sądzony bę­
dzie o zabicie swego rywala. Wypadek 
wydarzył się z tyłu budynku szkolnego 
Schurz High School.

Niewykupione Nalepki Na Auta 
Kosztują Miasto Miliony Dolarów

Miasto traci ponad 7 mil. dolarów 
rocznie wskutek tego, iż właściciele 
samochodów nie nabywają nalepek 
na auta. Chodzi tu o tzw. “vehicle 
stickers”, stanowiące połączenie na­
lepki (rejestracji) miejskiej i stano­
wej.

Ostatnim rokiem, za jaki dostępne 
są dane w tym względzie, jest rok 
1977. Istnieją dokładne dane obej­
mujące 12 miesięcy, w czasie których 
nabywane były nalepki miejskie na 
samochody. W r. 1977 stan wydał 
w Chicago 1,342,304 kompletów tabli­
czek samochodowych.

Jednakże biuro clerka miejskiego 
wydało w r. 1977 jedynie 1,109,975 na­
lepek. Tak, iż różnica jest dość poważ­
na. W ciągu roku 1977 oraz w ciągu 
ostatnich kilku lat, dochód miasta 
uzyskany w wyniku pobierania opłat 
za nalepki na samochody wynosił około 
$36 mil. Gdyby podzielić tę sumę 
przez ilość wydanych nalepek, tj. 
przez 1,109,975, to wypada przeciętnie 
po $32,50 za nalepkę.

Kara Śmierci
Morderca strażnika bankowego Ro­

berto Ramirez otrzymał karę śmierci. 
W 1977 roku podczas napadu na bank 
zastrzelił on oficera policji Jamesa 
W. Koumoundouros. 

Gdyby pomnożyć przeciętną sumę, 
jaka przypada za każdą wydaną na­
lepkę — przez 232,329 (tyle wynosi 
różnica pomiędzy ilością wydanych 
w Chicago przez stan tabliczek na 
samochody, a ilością wydanych przez 
miasto nalepek), to uzyskamy cyfrę 
$7,550,692. Tzn., iż tyle traci miasto 
wskutek tego, że poważna ilość auto- 
mobilistów nie wykupuje w ogóle 
nalepek na samochody.

Angelo Mule, asystent clerka miej­
skiego Waltera S. Kozubowskiego, 
powiedział, iż pani mayor Byrne 
jest wielce zaniepokojona zaistniałą 
sytuacją. Powiedział on, iż szcze­
gólnie firmy przewozowe unikają 
obowiązku nabywania nalepek.

Ze źródeł zbliżonych do ratusza 
miejskiego pochodzi wiadomość, że 
poprzednia administracja miejska 
mayora Bilandica zamierzała zrea­
lizować zakrojoną na dużą skalę kam­
panię, mającą na celu zmuszenie 
właścicieli aut, którzy wykręcają się 
od obowiązku nabywania nalepek, 
do uczynienia tego.

Obecnie administracja miejska pod­
legająca pani Byme zamierza prze­
prowadzić w tej sprawie własną kam­
panię. Nalepki miejskie na auta będą 
do nabycia od 1 czerwca. Ostateczny 
termin uwidocznienia ich na samo­
chodach upływa z dniem 1 lipca.

CHICAGO. — Około 1,500 osób demonstrowało przeciw na­
grodzeniu Roberta McNamary przez uniwersytet Chicago. (UPI)

M.-i

II

OTTAWA. — Premier Pierre Trudeau przemawia do członków 
swej partii liberalnej po przegranych wyborach w Kanadzie. (UPI)

Szkoły Zwiększą 
Pomoc Finansową Dla Uczniów

W połowie sierpnia rada szkolna 
przypuszczalnie będzie musiała 
przedstawić władzom stanowym ra­
port dotyczący wysokości pomocy fi­
nansowej jaką udziela poszczegól­
nym szkołom. Pomoc ta udzielana 
jest 647 szkołom w Chicago.

Według zarządzenia stanowego 
urzędu do spraw szkolnictwa, rada 
szkolna będzie również musiała po­
dać wysokość wydatków w stosunku 
do liczby uczniów w każdej szkole.

W bieżącym roku szkolnym rada 
otrzymała 190 milionów dolarów na 
specjalną pomoc, w przyszłym roku 
otrzymać ma 200 milionów. Aby je­
dnak spełnić wymagania władz sta­
nowych, będzie musiała udowodnić, 
że pieniądze rzeczywiście wydawane 
są zgodnie z przeznaczeniem.

Raport, jaki zostanie złożony do 15 
sierpnia przez radę szkolną będzie za­
wierał rozmaite dane. Podana zosta­
nie liczba uczniów uczących się w 
każdej ze szkół, liczba uczniów, któ­
rych rodzice dysponują dochodem po­
niżej granicy minimalnych docho­

dów, wysokość wydatków ponoszo­
nych przez szkołę na jednego ucznia, 
wysokość udzielanej pomocy, ogólną 
sumę wydatków w ramach specjalnej 
pomocy dla uczniów z rodzin nieza­
możnych.

Jeśli rada nie dostarczy na czas 
raportu, zostanie cofnięty fundusz na 
pomoc dzieciom biednym uczącym 
się w szkołach Chicago. Władze sta­
nowe rozpatrują również propozycję 
ponownego przyznania szkole han­
dlowej Washburne Trade School 
125,000 dolarów, gdyż szkoła ta przy­
jęła ostatnio większą liczbę uczniów 
pochodzących z mniejszości narodo­
wych. Od 1974 roku odmówiono szko­
le przyznania 250,000 dolarów pomo­
cy stanowej.

Według nieoficjalnych danych rada 
nie wykorzystuje całej sumy przy­
znawanej jej na pomoc dla uczniów 
zgodnie z celem. Władze stanowe za­
biegają o to, by większe sumy wy­
datkowane były na pomoc dla nie­
zamożnych uczniów. Taki jest cel pod­
jętej akcji.

Obrońca Za Sądzeniem 
Gacy’ego Poza Illinois

Główny obrońca Johna Gacy’ego 
zamierza podjąć kroki w kierunku 
przeniesienia rozprawy sądowej prze­
ciwko podejrzanemu o zamordowanie 
33 młodych mężczyzn nie tylko poza 
bbręb Chicago, lecz również poza stan 
Illinois.

W tym celu, jak oświadczył adwo­
kat Gacy’ego Sam Admirante, prze­
prowadzone zostanie głosowanie na 
południu Illinois, mającć za zadanie 
sprawdzenie nastrojów tamtejszego 
społeczeństwa odnośnie morderstw po­
pełnionych przez podejrzanego.

Adwokat Admirante obawia się, że 
sprawa masowych morderstw przy­
pisywanych Gacy’emu rozeszła się 
szerokim echem nie tylko na grun­
cie miejscowym, chicagoskim, lecz 
także po całym stanie, stąd negatyw­
ne opinie mieszkańców południowej 
części Illinois mogą być niejedno­
krotnie silniejsze i tym samym bar­
dziej nieprzychylne sądzonemu. Gacy 
ponadto, mieszkający przez większą 
część swego życia na terenie Chicago, 
przez krótki okres czasu zamieszki­
wał w Springfield.

Jeśli wyniki glosowania nie wy- 
padną z korzyścią dla Gacy’ego, nie 

Otrzymał Odszkodowanie 
9-letni chłopiec otrzymał odszkodo­

wanie w wysokości 1 miliona dolarów 
w związku z poważnym oparzeniem 
jakiego doznał, gdy przypadkowo 
podpalił piżamę. Okazało się, że zro­
biona ona była z łatwopalnego mate­
riału.

Projekt Budowy 
Nowego Szpitala

Nowy szpital na 1,000 łóżek zastą­
pić ma stary szpital powiatu Cook. 
Szpitalem tym będzie zarządzać uni­
wersytet Illinois.

Illinois Legislative Investigating 
Commission wystąpiła z ostrą kryty­
ką komisji zarządzającej szpitalem 
powiatowym.

Stwierdziła, że uniwersytet powi­
nien przejąć zarząd szpitala, który 
zostanie zbudowany, gdyż komisja za­
rządzająca obecnie szpitalem powia­
towym nie spełnia właściwie swych 
zadań.

Do zadań komisji należało m.in. 
opracowanie długoterminowego pla­
nu działania — plan taki nie został 
nigdy opracowany. Na skutek tego 
powstało wiele trudności finansowych 
i organizacyjnych. Koordynacja dzia­
łania szpitala powiatowego i innych 
instytucji współpracujących ze szpi­
talem nie była odpowiedzialna.

W raporcie podkreślono, że komi­
sja jest zbyt autonomicznym orga­
nem zarządzania. 

będzie “uczciwą” rozprawa sądowa, 
która odbywać się będzie gdziekol­
wiek na terenie Illinois, upiera się 
adwokat Admirante.

W związku z tym starać się on 
będzie przenieść miejsce rozprawy 
poza zasięg systemu sądownictwa po­
wiatu Cook, na tereny, gdzie decyzja 
sądu nie będzie w takim stopniu uza­
leżniona od opinii społecznej.

Nie przemawia do obrońcy Gacy’ego 
argument, że tego rodzaju praktyki 
są niezgodne z prawem. Na potwier­
dzenie swego żądania przytacza on 
przykłady z ubiegłych lat, kiedy miało 
miejsce przeniesienie miejsca roz­
prawy sądowej z jednego miasta do 
drugiego na terenie tego samego 
stanu. Przeniesienie rozprawy poza 
stan były dotychczas nie praktyko­
wane w historii sądownictwa. Strona 
oskarżająca podejrzewa, że obrońca 
Gacy’ego najchętniej zmieniłby miej­
sce rozprawy do jednego ze stanów, 
gdzie nie ma kary śmierci.

Prokurator stanowy, Bernard Carey 
żąda dla Gacy’ego kary śmierci na 
krześle elektrycznym. Równocze­
śnie podkreślił on, że użyje wszel­
kich możliwych środków, aby prze­
ciwstawić się zabiegom obrońcy po­
dejrzanego.

Badania psychiatryczno-neurolo- 
giczne, prowadzone na znajdującym 
się w więzieniu powiatowym Gacy’m 
dobiegają końca.

Zgodnie z oświadczeniem adwokata 
Admirante największym problemem 
strony oskarżającej jest brak dosta­
tecznych funduszy na zapłacenie od­
powiednich badań psychiatrycznych, 
którym mógłby być poddany oskar­
żony.

Równocześnie podkreślił on, że na 
przestrzeni 30 dni zostanie sprzedany 
pozostały majątek Gacy’ego w celu 
zdobycia nowych funduszy na obronę.

Wypadek 
Na Skrzyżowaniu

Na skrzyżowaniu ulicy 83 i Stony 
Island ciężarówka firmy Ryder naje­
chała na dwa samochody. Zostały 
one poważnie zniszczone, kierowcy i 
pasażerowie nie zostali jednak po­
ważnie ranni. Po opatrzeniu, zostali 
oni zwolnieni ze szpitala.

Raniono Ucznia
Malcolm Dixon, lat 18, został ra­

niony nożem przez Erica Tate, lat 18, 
który napadł na niego podczas lekcji 
gimnastyki w parku przy szkole Bo- 
wena, 11600 S. Wentworth. Ranny 
uczeń został przewieziony do szpitala. 
Rana jego została uznana przez 
lekarzy za groźną.

Urzędnik Wydziału Podatkowego 
Aresztowany Za Przekupstwo

W środę aresztowano agenta sta­
nowego wydziału podatkowego. Do 
aresztowania doszło w momencie, 
gdy urzędnik stanowy przyjął rzeko­
mo sumę $5,500 w znakowanych bank­
notach od właściciela przedsiębior­
stwa śródmiejskiego — za to, iż dał 
w zamian papiery, stwierdzające, iż 
kupiec nie zalega już w opłatach po­
datku stanowego. Zaległości te obej­
mowały okres ośmiu lat wstecz.

Aresztowany został 34-letni Jon 
Gartrell, zamieszki, przy 415 Honey 
Locust Lane w Willowbrook. Został 
on oskarżony o pobranie łapówki, za­
chowanie się nie licujące z przepi­
sami oraz dopuszczenie się fałszer­
stwa. Gartrell został aresztowany w 
biurze kierownika drukami, miesz­
czącej się na ul. La Salle.

Prokurator stanowy Bernard Ca­
rey powiedział, iż kierownik drukami 
udał się do urzędu podatkowego — po 
tym, jak zauważył, iż wskutek omył-, 
ki nie płacił on podatków stanowych 
za ostatnie osiem lat. Władze odmó­
wiły ujawnienia tożsamości przemy­
słowca.

Carey powiedział, że Gartrell który 
pełnił od listopada 1976 r. funkcję 
urzędnika pobierającego podatki, 
oświadczył kierownikowi drukarni, 
iż jego zaległości podatkowe wyno­
szą od $35,000 do $40,000. Dodał je­
dnocześnie, iż zawita do drukami, by 
omówić sprawę.

Kierownik drukami oznajmił wła­
dzom śledczym, iż Gartell — po skon­
taktowaniu się z nim następnie — 
zaoferował udostępnienie dokumen­
tów, stwierdzających, iż wszystkie 
załegłe podatki zostały zapłacone. 
Wzamian za to poprosił o “donację” 
w wysokości $5,500.

Zamiast wykorzystania oferty 
Gartrella, kierownik drukami zgłosił 
się do wyższych władz urzędu podat­
kowego, które z kolei zaalarmowały 
swą wewnętrzną komórkę, zajmują­
ca się sprawami bezpieczeństwa oraz 
biuro prokuratora stanowego.

Przedsiębiorca został na środowe 
spotkanie z Gartrellem odpowiednio 
przygotowany. Ukryto w jego odzieży 
aparat nadawczy oraz zaopatrzono 
go w znakowane banknoty na sumę 
$5,500. W momencie, gdy Gartrell 
przyjął pieniądze, agenci dokonali 
aresztowania.

Konieczność Gotowania 
Wody

Mieszkańcy Maywood zmuszeni by­
li gotować wodę pobieraną z kra­
nów, gdyż awaria w stacji pomp spo­
wodowała, że nie była ona dostate­
cznie filtrowana. Uszkodzenie napra­
wiono po 24 godzinach. Samochody 
policyjne użyte zostały, aby ostrzec 
mieszkańców przed piciem wody.

Odszkodowanie Dla Rodzin 
Ofiar Wypadku Samolotu DC-10

Sprawy o odszkodowania wniesione 
przez rodziny 273 osób zabitych w 
piątkowym wypadku lotniczym kosz­
tować mogą przedsiębiorstwa ubez­
pieczeniowe ponad $110 milionów, tj. 
przeciętnie około $400,000 na osobę. 
Do wypłat odszkodowanie tej wysoko­
ści dojdzie przypuszczalnie w wyniku 
obustronnego porozumienia. Pierwot­
na zaś suma, jakiej domagać będą się 
rodziny zabitych sięgałaby przypusz­
czalnie $250 min.

Oszacowanie tego rodzaju przepro­
wadzone zostało przez prawników 
specjalizujących się w sprawach oso­
bistego odszkodowania w związku z 
wypadkami lotniczymi.

“Wysokość odszkodowania zależy 
od trzech czynników,” powiedział 
adw. John J. Kennedy, prawnik re­
prezentujący niektóre z rodzin osób, 
jakie zginęły w piątek, gdy samo­
lot typu DC-10 rozbił się na lotnisku 
O’Hare.” Chodzi o przypuszczalną 
długość życia ofiary, możliwość za­
robkowania oraz ilość osób będących 
na utrzymaniu.W stanie Illinois nie 
przyznaje się odszkodowanie z tytułu 
odniesionych cierpień i bólu.”

Wysokość kwot odszkodowania, o

jakie zabiegają rodziny ofiar kata­
strofy, wahają się w sposób znaczny, 
poczynając od sumy $250,000 za sa­
motną osobę, nie posiadającą nikogo 
na utrzymaniu — aż do $5 min. Tej 
wysokości sumę udało się adwokato­
wi uzyskać w postaci odszkodowania 
dla ojca rodziny, który pozostawił w 
wyniku katastrofy w r. 1977 — żonę 
oraz troje dzieci. Był dobrze zara­
biającym doradcą giełdowym.

Kennedy powiedział, iż linie Ameri­
can Airlines mogą zająć stanowisko, 
że niektórzy z pasażerów, jacy zgi­
nęli — znajdowali się w drodze do 
miast zagranicznych i wskutek tego 
obowiązuje tu ustawa znana jako Kon­
wencja Warszawska. Na mocy tej 
ustawy linie lotnicze wypłacają pasa­
żerom — na Uniach międzynarodo­
wych — tylko $75,000 na osobę.

Rzeczoznawcy twierdzą, że firma 
McDonnell-Douglas, która wyprodu­
kowała samolot, posiadała ubezpie­
czenie na sam samolot w wysokości 
$100 milionów. Niezależnie od tego, 
linia American posiadała przypusz­
czalnie ubezpieczenie wysokości $500 
min. — w razie pojedyńczego wypad­
ku, tak jak miało to miejsce w piątek 
na lotnisku chicagoskim.

Zidentyfikowano 60 Ofiar 
Katastrofy Lotniczej

Mimo dużych trudności, ekipie spe­
cjalistów udało się zidentyfikować 
około 60 ofiar piątkowej katastrofy 
lotniczej w pobliżu lotniska O’Hare, 
jak poda je Chicago Tribune.

W wywiadzie udzielonym fotorepor­
terom UPI, kierujący badaniami dr 
Robert Stein, powiedział, że przy 
identifikacji ofiar katastrofy nie 
można zastosować metod używanych 
normalnie, tzn. brać pod uwagę odci­
ski palców i uzębienie poszkodowa­
nych, ponieważ wszystkie ciała są 
we fragmentach, bardzo silnie spalo­
ne.

Grupa specjalistów używa więc 
różnych pomocniczych metod, nie 
mając stuprocentowej pewności, czy 
wyniki ich badań są słuszne.

Pomimo, że w katastrofie zginęło 
274 osoby, w hangarze przechowują­
cym ofiary katastrofy znajduje się 
305 worków z fragmentami ciał osób, 
które zginęły.

Do ekipy specjalistów dr Roberta 
Steina dołączyła grupa ekspertów 
FBI z Washingtonu, aby usprawnić 
przebieg skomplikowanych badań 
identyfikacyjnych.

Przywieźli oni ze sobą 175 kart 
identyfikacyjnych z odciskami pal­
ców osób z podobnymi nazwiskami 
do tych, którzy zginęli w katastrofie.

Duże trudności nastręczają ciała 
kobiece, ponieważ w większości wy­
padków eksperci nie dysponują nawet 
ich odciskami palców.

Dr Robert Stein potwierdził znale­
zienie ciała małego dziecka, które 
nić znajdowało się na liście pasaże­
rów.

Na razie ogłoszono nazwiska 17 
ofiar, które zidentyfikowano na sa­
mym początku, Żadna z osób nie po­
chodzi z Chicago. Rodziny zidentyfi­

kowanych pasażerów, którzy zginęli 
w katastrofie zostali już powiado­
mieni.

W Chicago i na przedmieściach od­
bywają się uroczystości pogrzebowe 
ku czci osób, które znalazły się na 
liście pasażerów lotu 191. Towarzyszą 
im tłumy krewnych, przyjaciół znajo­
mych, którzy w ten sposób tylko mogą 
uczcić pamięć tych, którzy odeszli 
tak niespodziewanie.

Ponowne Otwarcie Szkoły
Szkoła w Naperville, w której do­

konano aktów wandalizmu, została 
ponownie otwarta. Niemal wszystkie 
okna zostały w szkole wybite, zni­
szczono maszyny do pisania i zalano 
pomieszczenia płynem z gaśnic prze­
ciwpożarowych. Koszt naprawy zni­
szczeń wyniesie co najmniej 15,000 
dolarów.

Zezwolenie 
Na Demonstrację

Grupa zwolenników rozszerzenia 
praw pracy wystąpiła z prośbą o ze­
zwolenie na demonstrację na rzecz 
zwiększenia uprawnień kobiet i mniej­
szości narodowych w zawieraniu kon­
traktów. Do grupy tej należą związ­
ki zawodowe, organizacje kościelne i 
kilka organizacji niezależnych.

Dziewiąty Inspektor 
Uznany Winnym

Dziewiąty inspektor miejski, który 
pobierał łapówki, został uznany win­
nym. Grozi mu kara do 20 lat więzienia 
i 10,000 dolarów grzywny. Przyjął on 
najwięcej pieniędzy jako łapówki od 
przedsiębiorców budowlanych ze 
wszystkich 29 oskarżonych inspek­
torów.
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